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PRENUMERATA 
V  KRAKOWIE'

miesięcznie • , . 7 Kor oO naL
kwartalnie . . .  22 „ 50  ̂„ I
Za odnrszenie do dom ąjl Kor. 50 kał

roiwłrcł.uift*
NA PROWlNCYti

■niesięcznie . . . 9  Kor. — h«l
kwartalnie . . . 27- „ —

OGŁOSZENIA:
Za wiersznonparcillowy iednołam. przy 
jednorazowym umieszeTetiiu 50 hal, 
przy większej ilości nmiei^czeń <0 t. 
Nadesłane . . . .  1 Kur. 60 h' 
Po kronice . . . .  S ,  ~ '
Drobne ogłoszenia 15 hal., matrymo> 

Biuro w fastow e nialne i korespondencya 20 h a l, ot
słowa.

R ęk^-eów  /edukeyi. me rwraea.

fiok L Kraków, piątek 1. listopada 1918. Nr 122.

Wolska, bród i obiekty wojskowe w Salicyl 
przechodzą w rece polskie.

tlsifiiiecle z  K ra k o w a  te n . Zaleskiego I p u łk. Oesselyego.
Kraków, SI. pciklem ika. 

(x) Na skutek wczorajszych rokowań między 
W  Slua-bkiem jako przedstawiciela* Komis y: 
WwtfMrrJnel a  n u u o i d  wojsk ? y jri, r »  
ałąoi aoetają s Krakowa, k sD -a iim  ia* mir gt>- 
n m ł  Tnieeirł, oi a: mef intendaatuiy pułkownik 
y « t d y ;

.tak dę  aowłarinjemy m  w e u n ja y c li ob’ v 
daek rep r a m ta rd  naci. komendy *naR p rad - 
ataw^f hr. Skarbkowi pauktacye co do oddania 
w lęw  pOUU. b d r 6 « ,  Uooi 1 objektńir woj- 
ofcowyeb w u a tk .,'. Pwal ta  ’*» tnjk być OB& 
TodwlMfdrwu p n *  nacs. komendą n u  i  we] 
dą s a ty c h n ta t  w ły d a .

PoHcya krakow ska orga- 
m w  rzą d u  polskiego.

knfcdw, S I p rf ih ie n f ts . 
f r )  l w n ^  po południa dyreh ta r pottayf kra 

I r w i lk  1 «wl*dnnrił eroędaEkOw pilny t, I b z
dn nr r i  lej. / ł  poScya rrr»,wika prawa- 
dzK ię d d i  nraęJksranie w udełno id  od Ko- 
n k r l  Ikr z k O ty j e j  jako organa ną da pcl- 
taiego.

ftodteada placu mh\c polskich 
w Krakowie.

. Kraków, 81 października,
fa) Jak  elp Jowiadujesny w dniu we» -»}■- 

te jm  n  częła faakcyooować w Krakowie K o 
» M i»  płaca wojsk ■ olskjch, z n u le o is  luint- 
■w-ttwa Sfaww woj* owych w Wmmwm. 

Podobne kanwui zastały równocześnie kre- 
we waayetlrich większych mustaeŁ ga-

licy^iach.

6211. por. Puchalski komisarzem 
polskich władz wojskowych.

(Od naszego Korespondenta wamauMkiego).
Warszawa, 30 pwźd nenukSu 

(aj Wasz korespondent dowiaduje się, że ge
nerał porucznik Puchaisri ma zostać z ramie
nia polskich władz wojskowych kc^iLsarzem dla 
odehiOaia kadrów i objekiów wojskowych w 
G aiicyi i

Wydział kra jo ary ca osiągach 
i  pra polskiego.

Lwów, SI. październik*. 
Wydział krajowy postasowU wczoraj oddać 

się do djapoaycyl

Wr:; Wydzisłi krajiwege do 
Rody BłfncyjM].

Lwów, 30. październik*. 
„Gftoeta LwgwJe*" zami~ szest w ezęśei t—1 ■ 

urzędowej adres wydziałz krajowego do Rady 
Regencyjne* wyabuzy «a rece m zjńoO tt Wą
skich ministrów, Świerzyńskiego:

Z deklamcyi rzeczonej sytujemy wzatai u- 
stęp , który ojacw».

'Wydział krajowy, trwając dalej SopÓkS to 
1 onieczne przy wypełnianiu swego zadania za
wiadowcy i strażrike organizacji 1 instytucyi, 
stanowiących eałokiztałt samorządu Gaficyi. 

odda rządowi całej zjednoczonej Pniaki w chwi
li, gdy to tylko tędsre możGwo, lodzi, inety- 
tycye i « aoLy, jakie ma w twoim zarządzie. 

Podpisali ię doklaracyę: marszałek Nłezabi-

towski, członkowie wydziału kraj Pfldft, BoP* 
nadzikowski, Jahl, Dąmbskl i Koziebrodzld.

Natomiast - brak na deklaracyi podpina ras 
kiego członka wydziału krajowego, Kiwdnkat

Rusini przygotowują jakieś 
demonstracje.

Lwów, 31. pa&kfcraiE* 
Wczoraj wieczorem obiegałj po Lwowie po- 

głoeki, których sprawdzić nie moiua byio z 
powodu pułnej pory 4e Rusłni r  , r-MLowują 
jakied deatonsbacye. Do ałanuów tyok uje aa  
leży nr_y whjij źaddbgo znaczenia. W kad< 
dym nu ie Jest tonfeneuciii, aby rząd polsid 
wwefl z Rtminaad w porozumietde i aby ąyim  
acya we Lwowie zeetam wyjadała**. Na rarfe 
utrzyiuu«e rządów w rękach dawnych wLafl 
paóeiw 'wyca i aatooomicsnych gw aaatą je  
spokój.

P o d zia ł Rrćlesfm a 
na 4  okręgi wolsfeocre.

Warscawa, 30 patiaieraik*. 
(a) Krć3eetwv pcdskie podzi^locte eoetałą r*  

4 okręgi wojskowe: Warszawa, Lablla, Kielce 
i Lódź. Kofcitodantem wojskowym u Labfime 
mianowany został hrj wadyer Jaauszajtie, w Kieł 
each podpuikorwwik Norwid Neagebuer.

Koszary 1 obóz ćwiczeń w DębOnJe objęta 
zostały przez wojaho poi^lde Dla odchranis 
tamtejszych objektów wojskowych wyjechał 
specyałny oddział wojska polskiego. Podobno 
w DębHnie ma być utworzony k m  oScersId 
z kilkuset miejficami, przewaźrli dla brtych 
oficer6w korpusu gen. Mnśnickiego.

S i^ s k  p o d  w f a d i ą  p o l s k a !
Komendant wojskowy w Tieszynie oddał się do dyspózycyi Rady narodowsj.

Cieszyn, 31 paidzleralkp. 
R?da narOuowa Księstwa Cieszyskicgo ogi> 

się ta  legamą przedstawicielkę Śląska Cie- 
•ryńskiego jta o częrd PoUkL

* *d» narodowa objęła natychmiast rls jzę  
f^ręgarri Cieszyn, Frysztat i Bleidko. 

^'Włendnnt woj^Jtowy załogi Cieszyn Juej
^  Kię do Jyspozycyi Rauy narodowej.

^  n h a  śląska pam>je wielki eutnzyazn. 
• WcjBoraj jjujo przybyło do Cieszyna own- 
ęp^sięclu wójtów i przedstawicieli gmin, którzy 

®*yii przysięgę na wierność Radzie narodo
w i.
. " hydalła rnfutKeRt. zawiadamiający o

jąeiu pr.'«*z nia władzy i ustanawiający sle- 
'sąda w Cieszynie.

Rada narodowa zawiadomiła o objęciu rzą- 
dćw na śląska telogralicznie rząu krajów’- ślą
ski w Opawie, Komis/ę Likwidacyjną w Kra
kowie 1 rząd polski w Warszawie

Telegrem powyższy uzupełnia doniesienie 
aprzodu“, którj twierdzi, łe  ogłoszenie wła- 

Uzy polski1'i nad Sląsk'em nastąpiło pod wra
żeniom wiauomości, iż Czesi zgłosOi s-ę w Tta- 
rostwie frysztackiem, żądając w toćenlu ^ ia r .  
wyboru" oddnińa władzy w ich ręce.

Śląsk północny i tfora*v ukonsty
tuować się jako prowineye nie

mieckie.
Wiedeń. (B. K.) Niemieckie zgromadzane

narodowe odbyło wczoraj drugie poetodzsnta, 
na któm n poseł Finh zrezygnował ze stanowi
ska prezesa zgromi dzenća.

Poseł iSylyester oówiadczyf, H uf > Lj b> rzo- 
czą konieczną i dopuszczalną czynić krok po
kojowy w ten sposób, aby otworzyć oraepoJć 
między .niemiecką Anstryą r państwem niennie- 
ckiem. Mówca podniósł potrzebę wysłania wła
snych or^edetawkacH do rokowa* pokojorwyeŁ

Poseł Elenbogcn nazwał odłącaenie się od 
państwa niemieckLego haaifbaem wiarotoc*1 
stwem i żądał nkciutytaowania się państwa 
niemieckiego w Anotrjri j t t r  repnblBd.

ros«ł Freisfler zawiadomił o tw'ustytnowa- 
niu się Moraw północnych i północnego Śląska, 
jako samodzielnych niemieckich prowincyl pod 
"azwą Kraju Sudeckiej^ "> 1



6fr. a „GONIEC KRAKOWSKI" V m r im

Minister Głąbiński n namiestnika Hnyna
(Telefonem, od kor.

Lwów, 31 października. 
r>jwnówŁ7ilk wyrażał się w ostatnich dniach 

niejednokrotnie, że gotów jest ustąpić o ile wła- 
dię swoją będzie mógł oddać w ręce odpowie
dzialne, gwarantujące spokój w kraju. Wczoraj 
przea południom odwiedził namiestnika polski 
minister spraw zagranicznych, Głąbiński, aby 
odbyć z nim konfereucyę w sprawach polity
cznych. Jak wiadomo rząd polski wysłał do hr. 
Andrassyego notę z żądaniem ustanowienia Ko
mis yi likwidacyjnej, któraby wespół z polską 
komisyą obmyśliła sposoby najrychlejszego prze 
kazania Polsce władzy w Galicyi. Na pytanie 
w tym kierunku, zadane przez ministra Głąbiń- 
6 ki ego, oświadczył namiestnik, iż jeszcze ża
dnych wiadomości w tej mierze z Wiednia nie 
otrzymał i wskazówek nie posiada. Namiestnik

Gońca Krakowskiego”)
oświadczy! dalej, że aż do zupeniego wyjaśnie
nia gotów jest pozostać na stanowisku celem 
zabezpieczenia spokoju i porządku w kraju 1 nie
dopuszczenia do zbyt gwałtownych starć naro
dowych, albowiem teraz ledwo Polacy wycho
dzą jednymi drzwiami — oświadczył namiest
nik — wchodzą drugiemi drzwiami Rusin! i 
wytaczają skargi. Jeżeli jednakże Polacy nie 
mają zaufania do namiestnika, to złoży on na
tychmiast swą władzę, jednakże chciałby, jako 
"złowiek porządny, oddać kraj uporządkowany.

JE. Głąbiński odpowiedział #ia to, że Polacy 
mają zaufanie do osoby namiestnika 1 zazna
czył, że dopóki rząd polski nie ooejmie faktycz
nie administracji kraju, dopóty odpowiedzial
ność za bezpieczeństwo 1 za spokój spoczywa 
na rządzie austryackim 1 na jego organach.

K' ,  ■

Wojska samowolnie oouszczala 
fronty austryackie.

Wiedeń. (B. K.). Ma w ozora jaz ej konfereneyi 
przewodniczących klubów premLar dr. Lam- 
cu&sch stwierdziwszy, xe zarówno cesarz Wii- 
baha jak i ambasadnr niemiecki uprzedzeni so 
gtall e kroku pokojowym Austro-Węgier, ostrze 
gal przed samowoteem ustępowaniem wojsk a 
frontu, gdyż to wywołałoby zamieszanie w ko- 
nuuukacyi i może opóźnić powrót żołnierzy, 
iłwąd — mówił premier — stoi na stanowisku 
demokraty cza em, ezego dowodem jest, że mb 
nlatrem obrony kraj. został urzędnik cywilny. 
Rząd stoi na stanowisku prawa wszystkich nar 
rodów do stanowienia o sobie. Prawo to uzyska
ły narody w pełnL Oetaieesns uchwały w tym 
kierunku maję być dopiero wtedy powzięta, 
*dy wojska powrócą do ojczyzny, a żołnierze 
będę mogli wykonać swe prawa obywateli pań
stwa. Wsąyatkta w adędzy czarna wydane zarzą

dzenia uważa rząd a  prowizoryczna.
W czasią przejściowym rząd będzie wspóiuzia 

Lal w rozwiązaniu spraw bieżących. Nowe pań
stwu naturalnie będą reprezentowane w roko
waniach pokojowych i będę mogły swobodnie 
prowadzić rokowania, jakoteż będę mogły ju i 
teraz podjąć swobodnie stosunki z państwami 
neutralnemł. Go do ciężarów finansowych po
wiedział. że nowo powstałe państwa będę mu
siały objąć spadek po dotychczasowem wspól- 
nem państwie. Przystosowanie armii do zmie
nionej prawno-paustwowej politycznej struktu
ry, będzie mogło dopiero nastąpić po ustania 
naporu ze strony nieprzyjaciela. Także minister 
wojny uznaje życzenia stronnictw narodowych 
co do przeniesienia pułków w ich strony rodzin
ne. Prezydent ministrów zapowiedział następnie 
daleko idącą amnestyę polityczną.

Wojska austryackie oprÓłnlaJa 
obszary włoskie.

K o m a n ł k a i  a u a t e j a c k i .
Wiedeń (B. KJ. Urzędowo dnia 80 b. m. ogła- 

łzają:
Nn (roncie tyrolskim tylko szczupła czynność 

bojowa. Między Brentą a PUvs śwież* wojska nie
przyjacielski* zaatakowały przeważającą siłą Mon
te Asoione I Monte Pwtłca. Nasze wojska, walccą- 
ce tam z bezprzykładnym bohaterstwem I wierno
ścią żołnierską, sdarnmaOy wasaOde wysiłki ata- 
przyjadela. Na wenecyańałdm rfebi ruszyli na
przód Anglicy 1 WtoeL Powiodło im się przy oży
cia wszelkich środków wojennych rozszerzyć zna
cznie swe miejsca wdarcia się na północ i na po
łudnie od Montello.

W UWZGLĘDNIENIU WYRAŻONEGO PRZEZ 
NA? KILKAKROTNIE POSTANOWIENIA DO
PROWADZENIA DO ZAWIESZENIA BRONI I 
POKOJU, KTÓREBY ZAKOŃCZYŁY WALKĘ 
NARODÓW, WOJSKA NASZE, WALCZĄCE NA 
ZIEMI WŁOSKIEJ, OPUSZCZĄ OHSZAS' OBSA
DZONY.

POŁUDNIOWO-WSCHODNIA WIDOWNIA 
WOJNY.

Wschodnia skrzydło naszyeh wojsk, operują 
cych w Serbii, dokonało już przeprawienia na pól 
nocny t a n a  Odwrót nad Sawą I Drtną odbywa 
Mą dalsi jwaaswu. Waprzyjadal tdgdd* nie na
stępuje. Tytan straże naszych wojsk albańskich 
staczały tytko odosobnione wafkf z bandami.

K o m u n i k a t  tu m e c k h
Konstantynopol (B. K.). Sprawozdanie głównej 

kwatery tureckiej z anla. 27 października: Aby
uniknąć walk wewnątrz miasta Aleppo, przełoży
liśmy naaz front aa północ od tego miasta.

Mezopotamia: Na froncie Tygrysu toczą się wai- 
kl dalej.

Turcya rozpoczęła rokowania 
pokojowe.

(Telegram wiosny „Gońca Krakowskiego") 
Konstantynopol, 31 października. 

.,Akazam“ donosi na podstawie informaeyi 
z kół miarodajnych, iż ofieyalne rokowania po
kojowe Turcyi z koalicyą ju i się rozpoczęły i 
w tyra celu delecrari tureccy, wraz z gen. 

Towushendam, wyjechali 
Konstantynopol (Ag. teł. Milli). W uzupełnie

niu rokowań, które dotychczas zoetały przez rząd 
otomański w rozmaity sposób zainicjpwane z en- 
tentą, wyjeżdża minister marynarki Renf bej i 
podsekretarz staną mim spraw zagrań. Roszad 
Sikmet bej, oraa s*ef YTTL armii fladdiilah bej, 
'ropą morską we czwartek wloczorem z Konsfan- 

cnpola, celem prowadzenia dalszych rokowań.

Koniec wolny podwodnej
P t a j i  (B. Ł ) . 8pra.woad*wca „Temps" w

Looflynże telegrafuje, te  wedle wiadomości z do
brych źródeł w a to  ł od złami podwodneml od 
g tarech dni faktyczole ustala.

Uważają ta już za skutek roakaas admirała

niemieckiego, x* powiedzianemu w so d ę  do Wil
sona. „Tempa“ dodaje, te  sprawozdania o woj
nie łodziami podwodmemi opiewają, te  na mo
rzu panuje zupełny spokój. Od 48 godzin nie 
doniesiono o żadnym » tsk -

• • •
K o m u n i k a t  n i e m i e c k i .

ogla-Berlln fWołffu Urzędowe dnia M b as 
(tają:

ZACHODNIA WIDOWNIA WOJNY. 
Grapa wojsk ka. Ruprechta bawarskiego: Na ni-

miedzy 
ilne odp

Lys a Skaldą, koło Famarsztnle nad Lys,
I Engle Pon'alne 
iclowe nłeprryi-^łela. OgW anglelskł na przed- 

Toornni i na miejscowi, ic! na alzlni* aad 
Skaldą spowodował mów wiata attar wśród lud- 
aaaci cywilnej.

Grupa wojsk nicm. naat. tronu: Nad kanalctó 
Ołse nic udały się wczesnym rankiem gwałtowne 
nieprzyjacielskie ataki. Po silnej walce artyleryjJ 
sklej podjęli Francuzi między NIzy Ledoute S 
Alsne swe ataki, używając przy tem licznych wo
zów pancernych. Także i wczoraj odnieśliśmy 
pełny sukces w obronie. Odparto nieprzyjaciel* 
całkowicie na froncie szerokości 18 kilometrów^ 
Części stanowiska na północny zachód af Herby, 
które przejściowo utraciliśmy, zostały odzyskane 
przeciwatakiem. Wieczorem wykonał nieprzyjaciel 
ponowne, gwałtowne przeciwataki, które wszędzie 
rozbiły się przed naszemi liniami. Francuzi ponic, 
ślł wczoraj ciężkie straty. Zniszczono wiele n(^ 
zów pancernych. j

Po obu stronach Youzieres i na wschód od Alsnd 
chwilami walka artyleryl.

Zestrzeliliśmy wczoraj 27 nieprzyjacielskich 
molotów 1 sześć balonów na uwięsL

Szef sztaba generalnego armfl w pohś>.

Koalicya zażąda od Niemiec 
40do 50 miliard, odszkodowania
(Telegram własny „Gońca Ki akowskiego”) 

Londyn, 31 październik*.
„Morwng Postu donosi, ts  knAKcna i ń i ń ś  

od nieiirayjaohłU 40 dar SO ufliw ółw  tżtakJĆM 
wanta, -w oo w ttcune jast już ooszkoa lawastfg 
dla Belgie uwaraneye, e* d* wyptaży taj M J | 

być

Czeska maszyna państwową 
zaczyna funkeyonować.

(Telegram udamy jGaŁan K rakinnkio jir\ 
Praga, 31 października.

Czesko-slowackie Biuro Km1, ogiand^odezw^ 
do narodu czeskiego, aby dziś bezwarwikowcl 
wszędzie podjęto pracą oderwę <k> perwmalit
kolejowego i pocztowego, wzywającą do zacbo-i 

wanla spokoju 1 utrzymania bezpieczeństwa 
ruchu pocztowego i kolejowego i do oddania 
wypróbowanej w ez&uie wojny sprawności na
usługi nowego pastwa. 1

Na wcsoraj&zom petnem posiedzeniu komitetil 
narodowego wybrano kondsyę narodowe!

Obrony. 7
Między morawskiem a in k s tń c h r i  a  e r*

sko-słowąckim komitetem narodowym, doezłal 
do porozumienia w sprawie wspólnego sprawcw 
wanta admiwstłwcyŁ Komitet narodowy wybrał 
komisję administracyjną. która będzie urtęiKH 
wała wepótaie z namiestnictwem. W komisy! 
tej otrzymali N cmcy stosowną reprezentacyę. 
Co do osób nie uastąpią zmiany w dotychczai 
sowej admiDutracyi. Namiestnik br. Ilełnol^ 
rozpoczął nriop.

Utworzono komisyę tymczasową dla sprata 
zagranicznych, która notyEkowala przedstawH 
dalom obcych państw na ziemiach państw* 
czesko-słowackkg* objęcia właday przez k m *  
tet narodowy.

W Pradze wszystko potaniało-
(Telegram własny „Gońca Krakowskiego‘1 

Praga, 31 paidzieriukM* 
Jak  z Pragi donoszą, wszystkie środki ćyw 

ności i Inne towary znacznie potaniały. 1 
mięso wieprzowe, którego cena wynosiła U  *'i 
logram 60 kor„ kosztuje obecnie 26 koro**! 
skarpetki, które koeztowały 30 koron, koeztbJ* 
13 kor., a w sklepach pojawiło aie w iek to**  
rów, których dotychczas nia usoia a  było **•"
J»6.

Przekopy pragBkle przemianowano na »“  
aonową sudę".

Wiedeńskiej centrali bawełniaoil 
nie udało się.

(Telefonem od kar. „Gońca Krako-d&tO0 
Lwów, SL paś si rp0t* .

Centrala hawełniaria wyrlala do Lwwwa, 
adresem kraj. ura. odzieży, trzy wagony 
ny ( s d  Ledwo te wagowy nadeszły, 
za ntawj przeszło z Wledria dt> koleś 
aby wagony te cofnąć > powrotem do 
Dowiedział się jednak o tern krajowy urz. 
troll nad obrotem środkami żywności i 
wagony na rzecz kraj. ar*, odrieiy.
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„Gaesas^ns. © wolnie obronnej"...
do tego rodzaju graczy, którzy gdy Już przegra
ją całe twoje mienie, Jeszcze nie wiercą w twoją 
przegraną, a ratunek widzą tyłka w coraz wyi-

Berili. SI października.

W  Bml „▼ mew.—na" samieezcza pod po
ty trzym tytułem artykuł, w którym zbija twier
dzenia gen. Kekna, ii Niemcom szkodzi ta  „gar 
|« .Jn a  o wojnie obkounoj”, a  przyczyną tego 
Jest tytko to, te Niemcy już w czasie pokoju za 
ąm o  się Zbroiły.

flntkt wojskowo. Projekt rządowy został odrzu
cony 210 głosanń przeciw 62. Parlament został 
rozwiązany, a nowy Reicha tag, wybrany 15 lip
ka nebwiJ& Jat przedłożenie wojskowe 201 gło- 
WmJ praw ie  851

W 1906 r. (8 grudnia), po tywem starciu 
Iniądzy sekr. stanu Demburgiem a katolikiem 
Roerenem większość parlamentu odrzuciła bua- 
le t  uzupełniający dla Afryki południowo-wscho 
flniej. Parlament rozwiązano, a wyborcy zdzie
siątkowali przeciwników ks. Buelowa i pozwo-

Warszawa, 30 października, 
k o m u n ik a t“ warszawski przytacea garść 

Madomoćci o buntach w wojsk* rejenrieckiem.
Czytamy' w nim: „W Brześciu Litewskim dwa 

łńdki niemieckie zbuntowały się. Doszło do 
krwa w ego rozruchu, w którym kilku ollcerów 
*ibho“
,« W  więzieniu w Siedlcach za odmówienie pój- 
*la na front siedzi 50 żołnierzy niemieckich**. 

»W pierwszych dniach września Niemcy na

szych stawkach.
Każdy rozsądny człowiek zdaje sobie z tegu 

sprawę, że gdyby Niomcy zbroiły się jeszcze 
więcej, bo i sąniedsi nie pozoetaliby w tyle.

Panie generale — kończy ,.Vorwaerts‘* — me 
trzeba większych zbrojeń, tylko innej polityki...

od czego rrfech Bóg zachowa, ale także i wte
dy muside moje rozkazy bez szemrani* speł
niać"..

Mowy cesarza Włhelma najlepiej objaśniają, 
dlaczego koaliey* nic ehce ! d e  zwwnec
pokoju przed upadkiem eczajyznm niemieckie
go. zdolnego świat na nowy wulkan wojny 
wyprowadzić. Cesarz Wilhelm, to wieczna gro
źba nowych wojen, nowych n iep o k o jó w , dla
tego „majestat" jego musi ustąpić przed maje
statem ideałów, którym hołduje ludzkość cała.

okupacji niemieckiej urządzili koło Międzyrze
cza i Białej Książęcej obławę na dezerterów
niemieckich".

W Łomży niedawno kompania przeznaczona 
na front odmówiła posłuszeństwa, a gdy rozbro
jonych wsadzono do pociągu, odgrażali się, że 
zniikną z wojska, gdy tvlko do Niemiec zajadą.

Przed kilku dniami znów 60 pionierów rzuciło 
broń, nie chcąc wsiadać do wagonów.

Rozbite pułki na zachodzie Niemcy kompletn-

j i  ji.* l i '  jeden z takich pułków w tLodns
na stacyi Luków zbuntował się.

W Bi;:lej ,'T0 uulomobilistów odmówiło posłu
szeństwa, n e chcąc wyruszyć na front fraacui 
skl. Sprowadzono kompanię piechoty, która od’ 
wiozła zbuntowanych do twierdzy w Ęrzeóciu.

W Warszawie 2 września w nocy silny kouwó] 
prowadził dwie kompanie zbuntowanych. Po* 
mieszczono ich w Cytadeli, gdzie podobno taJ 
k:cb Jest Już przeszło tysiąc.

Eurcpa Środkowa 
według Życzeń Polaków

Berlin, 31 października.
(Kg) „Deutsche Tageeztg.” w artykule pw’ 

powyższym tytułem podaje nwagi „Monitora* 
polskiego, zbijającego niedawne wyobrażemf 
p. Nauma.nna o „Europie środkowej”.

„Monitor polski” zastanawia się nad przy 
szlem ukształtowaniem centrum Europy, po *> 
stanowieniu gr nowym państwom, jako to: 
Czechom, Slow;*- -yźnie. Polsce. Węgrom. Sar* 
bii, Kroacyi etc., gdy już nie będzie miejsc® 
dla hegemonii Niemiec, o jakiej marzyły i przy
chodzi dp przekonania, że nastąpiło kompletną 
bankructwo idei p. Naumana,

„Deutsche Tagesztg.” podając to nwagi, do 
daje: „£e podobne myśli przedstawia organ poi 
tkiej Rady Reg., myśli, które godzą w oba es* 
tramę mocarstwa, który* Potska n w omęc— 
swoją wolność, jest to oznaką obecnego poło
żenia".

Niemcy, widząc swój kompletny upadek, s ta 
rują jut od dłuższego czasu słowami „obiońtj 
wolności* 1 „oswobodzi<ńde*, niewiadomo zre 
sztą, w jakim .celn. Czy, aby siebie samych 
okłamywać? Gdyż nie liczą chyba na naiwność 
fcrfata, by Ich słowom wierzył!!

Generał Michąelis
o organizowania armii polskiej

Warszawa, 31. października.
(T) Generał Mlchaells, zamieszczając w „K * 

ryecze Warszawskim” krytykę Jednej z śvfeż» 
wydanych broszur, omawiających' organlzaey 
w ojskow ą Królestwa, czyni ze swej strony 
tej kwesty! interesujące fachowe uwagi.

Warunki polityczno tworzącej się Polski — 
pisze on — zmuszają nas do natychmiastowe 
go stworzenia siły zbrojnej a) dla obrony od ze 
wnętrznego bolszewizmu rosyjskiego, czające 
go się n naszych wschodnich granie i b) dla o s 
ra ch o w an i nroezczeń ukraińskich do polakieÓ 
ztentł. Zasady Wilsona zabezpieczą nam chybf 
granice zachodnie i południowe; posiadamy Jo 
dnak w kraju elementy, urągające wszelkiemu 
nawet socjalistycznemu porządkowi społeczne
mu; *•* również mogą potrzebować pomocy 
chirurgicznej na miejscu. Zdaje ml się, że znam 
dobrze Rosyę i Ukrainę i mam głębokie prze
konanie, te  niebezpieczeństwo * tamtej strony 
dla naszych granic etnograficznych nie jest tak 
groźne, bolszewicy mają dość roboty na 
im froncie wschodnim. Ukraińcy zaś nie potr* 
fili stworzyć ani jednej porządnej dywizyl. O  
n ek h raś  jednak z tej strony należy dużych 
watah różnej zbieraniny, która będzie chciała, 
korzystając z haseł bolszewickich, wszcząć za
męt w krajn; dla zabezpieczenia frontu wseho- 
dniogo od tego niebezpieczeństwa wystarczą 2 
korpusy z brygadą konnicy każdy; trzed kor
pus rozlokowany po większych skupieniach 
ludzkich w kraju, zabezpieczy bezpieczeństwo
wewnętrzne.

Formowania tych korpnsów z ochotników, 
przyjmowanych bezkrytycznie, nie uważam za 
wBkazame; masę żołnierską winna dać zdrowa 
wieś nasza z poboru 19 21 letniej młodzieży, 
ochotnicy mogą występować tylko indywidu
alnie po sprawdzeniu ich kwalifikacji moral
nych, podoficerowie na tych samych zasadach, 
oficerowie odpowiednio przesiani.

Armia takiej siły nie zuboży kraju, który po
trzebuje przede szalonego wysiłku ekonomi
cznego, aby się podżwignąć z niebytu polity
cznego i ruiny ekonomicznej.

 O —

„Yorwaerte zaznacza, że gen. Kelm należy

Dlaczego koalieya żąda abdykacyi ces. Wilhelma?
KRAKÓW, 31 października. 

ff) W tn & h  tMjmwmtmiM Niemiec, 11 prze- 
|k«w®dzoaa w Niemczech t. n r .  „demokraty
zac ja” wystarcza do zdobycia ufności koalicyi 
—  ule przemawiały do przekonania państw ko
alicyjnych. Dopiero abdykację dynasty! Hohen- 
jBoIle.nów skłonna była koalieya uważać za 
gwarancyę, iż urządzenia demokratyczne Nie
miec, a tern samem i pokój w Europie będą 
trwałe.

W swej odpowfedd dla prezydenta Wilsona, 
jir Solf powołał się wprawdzie na większość par
lamentarną, „wybraną głosowaniem powszecn- 
nem. bsspośredniea i Łajnem”, ale ludy koalicyi 
r a  zapemataly. tt parlament ten był zawsze 
p n rc b M i aaujędzlem w rękach M . WUhetam.

Ten to Re4ehstag S lipca 1013 r., przy poparciu 
gkmów aocyabrycti demokratów, obecnych * 
potnym kowiptams. ■enwaui nadzwyczajne po- 
śmtki m  potrmfry wojskowo, które oznacuiły, 
tgwdide » ■dwtadci^uhaii „Berlin er Tagbi.” ni 
mniej ni wtącej, tylko

JKmnJZACTĘ  WŚRÓD PELNEOO POKOJU*.
Tm  mmm KaMmtm 4 dhrpala 1*14 r. Jodno- 

■yCnte «efcw*fll z z ju m , akceptując
jtdaoeinrats doaurynę  o „aw totka papieru” i te
n t  wziDsg k sśn j JkonWuwiść ale cna prawa!** 

IW  te ff i liuhcii *  9 g rtin ls  I91S r. ołdaskk- 
trał mowę Apahw®, domagającego się „kooce- 
»yj tery tury s inych*. Ten sam Reichetag przyjął 
th-pttsowaid program wojny podwodnej i on 
wreszcie pe ogłoszeniu dla galeryi jedynie za
sad „pokoju bez anfeksyi” zaakceptował mon
strualny rozbój, dokonany traktatami brzeski
mi, a demokrata Erzberger 27 lutego b. r. nie 
iwahał się z uczynieniem wyjaśnienia, iż „pokój 
fcawarty na wschodzie nie wykracza poza ra
my rozolucyi pokojowej parlamentu i że przeto 
piożna go gorąco powitać”.

Parlament niemiecki ma jedno tylko na swo
lą  obiuuą, ® mtswn.tcfo:

NIEWOLNICZY 8ERWILIZM NARODU 
NIEMIECKIEGO,

który i n p iw i t s j z  U w ić  parlament ośmielił 
ąlę sprzeciw* nrarsuwt, cesarz h u r m  «łwo- 
tywał tśą da aarodm, a naród zawsze akcepto
wał wołę r a n t  f miażdżył opozycję.

ftwfndfisą •  tern znów fakty. Rząd zapropo- 
pcrwaJ pmdsmiiitiisl 6 maja 1893 r. nowe wy

li n zatryumfować rządowemu blokowi ko.i»ei- 
watywuo-liboralnemu.

Lekcya bardzo pouczająca dla koafleyt Do
wodzi ona, że
TRUDNO LICZYĆ NA TO, ABY „DEMOKRA 
CYA NIEMIECKA" ZDOLNA BYLA ZAGWA

RANTOWAĆ POKÓJ,
skoro jest to demokracja w gruncie rzeczy ..ce
sarska”, jak „ceearskiem” również jest wojsko 
niemieckie.

Jaki zaś jest stosunek wojsk do cesarza i od
wrotnie świadczą znów o tem mowy ces. Wil
helma, wpajające w armię ducha niewolniczego 
posłuszeństwa dla... earyunu pruskiego.

Przy zaprzysiężeniu reśrutów w Poezdamle 
w listopadzie 1891 r. ces. Wilhelm móorfl: 

„Złożyliście właśnie swemu królowi i naczel
nemu wodzowi świętą przysięgę i od tej chwili 
staliście się żołnierzami króla... Złożyliście przy
sięgę na wierność (w « n i wodurwL. nur oj
czyźnie — przyp.). Macie zwaiozac wroga i ma
cie takie wewnątrz utrzymywać porządek. Te 
sztandary powierzono wam meeplamione, wa- 
szeu jsrft sadanlem, toby cne i <w przyszłości 
posostały bez plamy. Podarowałem wam pię
kną odzież, stańcie stę Jej godnymi!”

W grudniu 1894 r„ pizy iaprv} stęźeJn re- 
knrtów saarynarat w WUhełmshafim, o asra  
mówił:

„Nosicie strĄ cesarski, Jesteście sal bu. wobec 
Innych łudzi uprzywilejowanymi. Zajmujecie 
szczególne stanowisko i bierzecie na siebie obo
wiązki.

„Waszem zadaniem jest — mówił cesarz 
Wilhelm do rekrutów berlińskich -w r 1897 — 
wiernie przy mnie trwać i naszych najwyższych 
dóbr bronić tak przeciw nieprzyjacielowi ze
wnętrznemu, jnk i wewnętrznemu, słuchać, gay 
ja rozkazuję i nie odstępować mnie".

A do rekrutów' z berlińskich przedmieść w r. 
1900 ceearz mówił: 

rPrzyrięglłóde ml wierność, a to, ddatwo 
mojej gwardyi, oznacza, że jesteście teraz mtrf- 
ml żołnierzami, macie mi się oddać z ciałem I 
dnszą. Dla was istnieje tyłko Jeden nieprzyja
ciel, a ten jest tnobn nieprzyjacielem. Prxy
teraźniejszych eooyslhrtyysznycli luiowanłach
może się zdarzyć, te
POLECĘ WAM WASZYCH WŁASNYCH KRE
WNYCH, BRACI I RODZICÓW ZASTRZELIĆ,

Bunty w armii niemieckie!.
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Zarządzenia Prezydyum kem
likwidacyjnej-

Kraków, 31 października.

NARADY Z WOJSKOWOŚCIĄ.

Prezydyum Komisyi Likwidacyjnej przyjęło 
wczoraj w południc delegata A. O. K.. rotmi
strza Scheidlina i reprezentant’ krakowskiej Ko
mendy wojskowej, podpułkownika .Morawskie
go. Umówiono ua dziś we czwartek na godz. 11 
przed południom konfereneyę z Komendą woj
skową i Prezydyum K. L. w sprawie wymaga
nego przez wojskowość pozwolenia na wywóz 
broni, amunicyi i środków żywności. W dal
szym ciągu Prezydyum przyjęło przedstawicieli 
kolei i poczty.

KÓNTROLA ŚRODKÓW ŻYWNOŚCI.

P. drowi Władysławowi Studzińskiemu po
wierzono funkeye kontroli ruchu środków ży
wności na zachodnią Galicyę.

ZAKAZANE ARTYKUŁY.

Prezydyum wydało polecenie władzom poli
tycznym powiatowym w sprawie zajmowania 
przytrzymywanych, a poza granice Gallcyi 1 
śląska przeznaczonych towarów.

W najbliższych dniach zbierze się pełna Ko- 
■toy* we Lwowie.

W ciągn dnia dzisiejszego wysłano telegramy 
do dyrekcyi kolef państwowych w Krakowie. 
Lwowie i Stanisławowie następującej treści:

„Komfsya Likwidacyjna, wybrana z grona 
pudów zarządziła, aby wszelkie artykuły 
żywnościowe, zwierzęta użytkowe i rzeźne, 
ropa 1 Jej przetwory, węgiel, drzewo i inne 
ąurowco z krajo pochodzące, nie były wysy
łane poza granice Galicyi 1 Śląska. Również 
przewóz tych samych artykułów z Królestwa 
poza granice Galicy! i śląska jest wstrzyma

ny. Przewóz tych samych artykułów z Ukrai 
ny zostaje na razie również wstrzymany. Bez
względnie zakazany Jest wywóz i przewóz 
wszelkiego rodzaju broni i amunicyi, unifor
mów' bielizny i wszelkich materyalćw wojsko 
wych.

Transporty wojska z bronią l z odpowie
dnimi środkami żywności na 48 godzin są 
dopuszczalne.

Poieca się zatem aż do dalszego zarządze
nia Komłsyi Likwidacyjnej nakazać podwła
dnym urzędom, by artykułów niedozwolo
nych do wywozu nie przyjmowano. O tem za
rządzeniu należy nwiadomlć publiczność i 

władze wojskowe".
Odpis powyższego telegramu przesłano Pre- 

zydyum Komisyi drogą telegraficzną do wiado
mości Komend oni wojsk owym w Krakowie, 
Lwowie i Przemyślu z prośbą o za* ządzenie, 
ażeby władze wojskowe wstrzymały się od czyn
nej interwencyi w razie zatrzymania tego ro
dzaju zakazanych artykułów, przyczesm prezy
dyum wyraża nadzieję, że komendy w interesie 
uniknięcia starć pomiędzy władzami wojsko- 
wemi i koleją, polecą jak najściślejsze prze
strzeganie niniejszego zakazu.

Celom przeszkodzenia wywozowi z Krakowa 
artykułów żywności i innych rzeczy zakaza
nych, organa pol-cyl krakowskiej, która dzisiaj 
oddała słę do dyspózycyi Prezydyum K. L. 1 
organa kontrolne namiestnictwa obsadziły wczo
raj wszystkie drogt i mosty wiodąOe a Krakowa,

GODZINY PRZYJĘĆ.
Prezydyum K. L. wyznaczyło godziny przy

jęć pomiędzy godziną 11 a 1 w południe. Dzi
siaj z powodu wyznaczonej konferencyi z ko
mendą wojskową godziny te przesunięto na 
5—6 popoł.

HHBBB

Oddanie się urzędników
I funlicfonaryuszp pafistwawycb I autonomicznych
w  służbę rządu polskiego w  W arszawie.

Kraków, 31. października,

(p) Wczoraj wieczorem zwołał Komitet urzę
dników i funkeyomaryuszy państwowych i au
tonomicznych wielki wiec w sali „Sokoła1*.

Od najwyższych rang począwszy a skończy
wszy na najniższych stawili się wszyscy jak je
den mąż ożywieni jedną myślą przewodnią kar
ności i jedności w służbie dla ojczyzny. Wszyst 
kie dykasterye miały swych reprezentantów i 
wszyscy jednogłośnie zatwierdzili uchwały wie
cu, któiy zagaił nadradca magistratu dr. Mar
cel Zawadzki. Przewodniczyli: FP. tek tor Żu
rawski, dr. A. Olszewski, Józef Halnch, Józef 
Bromowicz, dr. A. Korczyński. Sekretarze: Rd. 
A. Nycz i panna d‘Abaucourt.

Następnie przemawiał szereg mówców, wzy
wając urzędników do zgody i oddania się w zu
pełności na a ługi Rządowi Polskiemu, jako 
jedynej legalnej władzy. W tym duchu przema
wiali prof. uniw. dr. Rybarski, dr. M. Starzew- 
ski, Tadeusz Tabaczyński, dr. Stroński, p. Muen 
nłoh, kom. mag. Białkowski, Dybowski, któ
rych mowy przyjmowano gorącymi oklaskania. 
,W końcu zabrał głos lir. Skarbek wzywając 
społeczeństwo do spokoju i taktownego zacho
w a n i się, godnego wielkiego narodu.

W imieniu nauczycielstwa przemówił gorąco 
rad. m. Nowak, który zawiadomił, że z dniem 
dzisiejszym polskie nauczycielstwo ludowe w 
Gallcyi ust rwa ze szkól naukę Języka niemiec
kiego oraz wszelkie obce godła ze sal szkolnych 
w całym kraju.

W odpowiedzi na wniosek jednego z uczest
ników, aby bezzwłocznie nsunąć orfy i emble
maty austryackie z budynków rządowych, wy
jaśnił hr. Skarbek, że, będą one w najbliższym 
czasie osunięte i zastąpione polskieml państwo- 
wemj godłami.

Na zakończenie odczytano następującą 

REZOLUCYĘ:

Solidaryzując się z uchwałami funkeyonary- 
uszy państwowych, zapadłem! na zieździo dele
gatów Galicyi z dn. 27 btn. we Lwowie, zebra
nie uchwala:

1. Pracownicy wszelkich kategoryi, ze
brani na wiecu dnia 30 paźdz, 1918 w Kra
kowie oświadczają, że zgodnie z wszystki
mi deklaracyami, złożoneml przez polskich 
przedstawicieli, uważają się odtąd za fun- 
keyonaryuszy państwa polskiego i z jego 
ramienia będą wykonywali swoje csąrano- 
śd  urzędowe.

2. Jedyną władzą, której będą podlegali 
jest rząd Zjednoczonej, Niepodległej Polski 
w Warszawie. Funkcyonaryusz^ Polacy 
tylko temu rządowi zobowiązani są do po
słuszeństwa 1 wierności 1 proszą rząd o ode
branie od »ch przysięgi ua wierność pań
stwu polskiemu.

3. Zanim powstaną normalne stosunki, 
uważamy za rzecz konieczną zorganizowa
nie obrony kraju przed wyzyskiem ze stro
ny ustępującej władzy I zabezpieczenie 
wjzystkich instytucyl publicznych 1 zgodnie 
z tem popieramy prezydyum zebrania poseł 
skiego, działajafe w tej chwiH w zastęp
stwie Komłsyi likwidacyjnej aż do dalszych 
po (taaiowien rządu polskiego w Warszawie.

ltezolucyę powyższą, przyjęto jednogłośnie 
wśród długotrwałych oklasków, poczem zebrani 
rozeszli się ze śpiewem ..Roty" Konopnickiej 
na HSjacb.

T" . - _ n, , - y sssrferSw 
ns s ii w Tyczynie.

NAPAD NA SĘDZIEGO. - -  ZDEMOLOWANIĘ 
SĄDU. — WALKA Z WOJSKWK,

Rzeszów, 31. październik* 
(cz) W dniu '-W Cm. na sędziego z Tycsyrfc^ 

powracającego końmi ? służbowej jazdy, a sp a  
dla liczna banda banda dezerterów ozbrojoua 
tv rewolwery i karabiny, pobiła go i oto.abc. 
wała.

Następnie banda ta  wtargnęła do Tyczyna, i
ZDEMOLOWAŁA BUDYNEK SĄDOWY. |
Komisarz rządowy Tyczyna wezwał telefor 

możnie pomocy od starostwa rzeszowskiego 
Wysłano natychmiast kompanię 89 pp„ ale pod 
Tyczynom napotkała na zbrojny opór bandyt 

Wywiązała się walka, w której po oba stro
nach padło kilku zabitych I 20 rannych.
ŻOŁNIERZE MUSIELI USTĄPIĆ PiiZEWrC 

DZE BANDYTÓW
i cofnęli się do Rzeszowa.

Jak słychać napad ten był zemstą bandy tó g  
za ustawiczne ich prześladowania.

NA DOBIE.
G D Y  B Y i t v

Coby to oyło, gdyby 
jigieł stal sin niemiły, 
w maszynie pękły tryby, 
i Niemcy świat pobiły?
Gdyby Rex Wilhelm pierwszy , 
dziś smagan klęski batem, 
dech poczuł w piersiach soem #,
i mógł znów potrząść światem?

Gdyby znów praska buta 
biblią się światu stała, 
a armia, mądrze szczuta, 
zabijać się aaioata?

Gdyby, miust Polskę tworzyć, 
i czuć wciąż stracha dreszcze, 
dało się ją rozłożyć 
na cząstki mniejsze jeszcze?

Gdyby... są różne gdyby, 
różne formuły na nic 
na szczęście, bez o chyby, 
to wszystko się nie stenie.

Znane jest ro Europie 
przysłowie, co powiada: 
kto pod kim dołki, kopie, 
to w  końcu sam w nie urpadek

Więc, jak się im nalepy,
wnet Niemcy się rozlecą,
na świecie będzie szerzej,
no i uczciwiej nieco. Jak.

C h w i l a  b J e ia c a .
Kalendarzyk.

Św. Urbana 
Wschód słońca 6-27 
Zachód słońca 4 19
Długość dnia 9'52

REPERTUAR TEATRU IM. SŁOWACKIEGO: 
Czwartek: „Wezwani:'1*.

TEATR POWSZECHNY,
Czwartek: „Hrabia Luksemburg".

Układy swoja drogą, a wojsko 
żywność wywozi!

(d) Wczoraj rano toczyły się pertraktacye pt**" 
zydyuni ■/. komendą wojskową krakowską w spra
wie wywozu środków żj wnośei przez wojsko
wość. na co nic zgadza ?ie P. K. L. Przebieg _koi» 
ferencyi był zadowalaj***', roprrzentaHW wojsko
wości wyrazili zasadniczą apodę na żądsnia “  
K. L„ a odfiowicłż ostatsczaa ma być dana 
siaj. Ale...

Jest i ale. Wczoraj we dnie i w aocy, w temp!* 
gorączkowem wojskowość wywoziła zapasy 3 n>9 
gazynów rakowickich automobilami na zachód. 
Albo to byia chęć wykorzystania ostatnich moj 
mentl wzed odpowiedzią ostateczną, albo t®*
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wojsko ma dalej zamiar prowadzić perfidną i 
podstępną politykę układów.

Pytanie tylko, czy wojskowości uda się po wy
wiezieniu tych artykułów z Galieyi przewiesi je 
jeszcze przez Czeępy. Jett to larćh.o wątpliwe, 
alo i iny mieun/ się aa baczności i nic dajmy 
się wygładzam

O rmię P o ls k i  i  Łatwy.
W Warszawie odbył sio wiec w sprawie Litwy, 

5 Białej Rusi, na kiórym po przemówieniach cha
rakter,, żujących dziejowy stosunek Litwy do Pol
eli, dalsi njowey Krzywicki. Nocznicki i przewo
dniczący wiecu gen Babiański, wyrażali przeko
nacie, że z Polską ludową połączy się Litwa lu
dowa.
, W  rezoiucyi wiec zaopiniował. *e inteiesy po

lityczne i akonomiczn.j wymagają, ażeby Polska 
odnowiła ewp węzły z Lirwą związkiem opartym 
na dobrowolnej umowie, usankcy łLOwanej przez 
tojsa polsku w Warszawie i aejm polsko b  e r  sko- 
niafomski w Winda.

Wiec wezwał rxąa polski, ażeby podjął rlerz o 
czułe LtoIJ w celi poroanmisrrda me z czynnika 
mi politycznymi narodu litewskiego dla przygc 
•owurit gnm a do pożądanego związku.

u < J  przn powstanie a miejsc parnięó 
tych, Ltóny zyinefi podczas otatnte; uroczystości 
nsfedowej »  W2h e.

 o-----

Secesya Polaków z parlamentu niem
“0’scy pot owie d o . parlamentu Rzeszy niomie- 

ekfoj »t ’ą wtmiar nie brać fd  ndziatn w »bra- 
cf Uchlały w tąj spo iwie nie powzięło jeszcze 
Kuło polskie. Rząd na tej pod itewie nie zapro- 
■3 polskich pogłów na obrady m d notą do WQ-

Z&machy na żołnierzy niemieckich.
(kg) „bcwtsoto Tagenzeteng * donosi, ł3 w Kró 

lra»wie PcłikiiRB (w Warszawie i okolicy) wyko- 
■ tn t w onaadefa dniach wiele zamachów aa nie- 
n i tJ d c h  lanidaztnraaistów.

N i a e i y l i  s i ę  ppos!il...
ikg) Koch. ZeftuM** donosi, te  arcybiskup 

KolonlL kardynał t . łf .4 mnu. prosił w imienin 
biskupów niemieckich Papieża o wstawienie się do 
meprąyjacioł Niemiec, aby ei odstąpili od swego 
niani. z d w a g h  Niemiec. Zarazem prosił papieża, 
by itiyl twego m torytetn w celu p.aysp.sszeaiu 
pokoje, który odpowiada sprawiedliwości 1 pego 
dzfeniu zwaśnionych ludów.

■■ -O ■■ —

Cissarz Wilhelm Idealistą!
fu) Cslonkowie partyi „Centrum11 w KoloiJi ze

brali się, by radzić nad nowem ukonstytuowa
niem się Jeden z mo weów w,wodził: Jeśli dci 
sia] tąua się, by dynaetya znieta, to zaznaczyć 
należy, in cesarz a  prawdzie nie jest wolny od 
W ę jć r, lecz rem mniej wolny jest od nieb syst-m 
rządowy. Cesarz objawia • mmtoAc do ruuimrty- 
f " i, jest Idealistą I Istotnie starał sią n*~oduwl 
■ hdjt (dobrat ora t i t  prsyshtw.łli, miał jednak 
to  r>eezcttą4( la, jak wiola h>ny«n królów, te nie 
■dal w i f ą j r a  otncwnla ładzi silnych I dum
nych ( s tu  a  f t n eral HoflmanTl).

 o——

d o m  k n l t n p z e !
. (kij Prasa whmierza — nV drlw ieąo — nie mote 
się jeszese ciągłe z tą myślą. ,oc woić, te trzeba 
będzie oddań to, M  się kiedyś zrabowało. - -  „Koel- 
nŁsehj V oiuzeitang*, nw—azajs^ kwestyę odto 
ezenła ziem połskieh od państwa niemieckiego, 
p  rs '«da te sdiąc.seitie y owincyl od dzisięjszycii 
Pras i f c < r id t  ich do państwa polskiego byłubj 
ssdsnłem ciosa kol turze!

 o------

W kadecklej szkole nie rodzą sią 
geniusze.

., (u) Lndendorff, „dokonawszy dzieła1*, spoczy
wa. Piszą te ru  o nim jedni poehtetonię; drudzy 
snrowo gO niriąc. „Berfiner Tagebl ttt*1 załatwia 
się z nim dosró krótko i oschle, notując: J a i 
Napoleon cLciał ws-zyjtkhii swoją wolę uarzucić, 
czemu Niemcy przez dwa lata eit poddawały, nie 
pomnąc, że tv praskiej kadeckiej mśkalc, z jej jc- 
dńostronnem wykształceniem, nie rodzą *i> unl 
werjuilni geniusze w styla Napoleona.

 o—
fdV OSOBISTE. Wczoraj wyjtehał do ar stawy 

tedaktor Witold Noskowski, obejmując tam kić' 
rownierwo nowego pismo codziennego p. t. „Dzieo- 
nik Powe/.tohnw1.

Z TE ATRU IM. JUL. SŁOWACKIEGO. Dzisiaj 
ho Taz ó my „Wyzwolenie11 B. Dorczyu ikiegn, 
•chodzące z reperhiaru na cza5 Jluższy.

Jntro, dnia 1 listopada. po p-Brańnbi FropTgrĄoy 
-•f^zyjack 1 ii:; wieczorem „Wśjńlti** gt. Wyspiań
skiego. święsąre ponowne tryumfy t  obecne.n 
'^łowieniu. W przygo! owaniu ..Tartuffo" Moliera, 
-tóremu nu sza soena dajfi godną obsadę, oraz o- ■ 

sceniczną, według wzorów l-omedyi frincu- 
sklej,' v? „świętoszku1- występują najwyhitniejsi

artyści naszego zespołu. Próffy są w pełnym toku, 
premiera w sobotę dnia 0 łi«f.oj<ad«.

(,x) DWIJDZIESTOPIĘCULLCIF TEATRU KRA
KOWSKIEGO uczcił „Tygodnik Blustrowany11 
szeregiem zdjęć z pamiętnych wydarzeń artysty 
cznych sceny kralrwskiej. jalć n. p. z ęło-mogo wy
staw enia „ELanusi11 Hauptmanifit za EaA-iikowskie- 
go, ,.L'lli Wenedy11 za Solskiego i „Kalignli1- za 
Siedleckiego, oraz reprodukcją fotografii wszyrt- 
kich dotyczących dyrektorów' teatru krakowskie
go. Przeglądu dopełnia treściwy an ykui o dzie 
jacn dwudzie»topię< iolecia teatru.

(d) KONSUL CZESKI, mianowany pi-zez Naro- 
dni Vyboc, ma w tyc'n dniach objąć nrzędowanie 
w Krakowie.

NOWE BANKNOTY PC 25 i 200 IÓORON. gfcń- 
stryackie ministeryjm skarbu komneikujo, iż w 
najbliższym czasie puszczone zostaną w ob?&g no 
we oanknoty po 2T> koron i 200 koron.

(<i) KU CŻCi K IL IŃ SK IE G O . Uroczysty_wieczór 
z okazyi 100-nej rocznicy śmierci Jana Kilińskiego 
odbył się w saJi Związku młodzieży rękodzielni
czej i przemv?łowoj.

(d) OTWARCIE ROTUNDY SW. FELIKSA I 
ADAUKTA NA WAWELJ odbyło się wczoraj, 
przy^ licznym udziale zaproszonycli gości, przed 
stawioieli świata naukowego i miłośników zabyt
ków Krakowa.

U.oczyrtość iwooczeła mera św„ w,lpr?.c-iona 
przez bibk upa Nowaka, poczem przemawiał dr. 
Muezkowski, a objaśnień udzielał prof. Szyszko 
'Bohusz.

(a) SUBWENCYE PRZEMYSŁOWE. Na posie
dzeń, ulwły powiatowej inspektoratu zasiłkowego 
przyznano w dalszym ciągu szereg mbweneyi na 
uruchomienie zakładów przemTsło./rch.

(d) ZASIŁKI DLa Ć OoW- I SIEROT. Sckcya 
krakowska kraj. Zalyaua wojskowego ^ncbirzn 
■wdów i sierót w Krakowie przezmu żyła na opiekę 
nad wdowami ł sierotami wtojennemi w zachodniej 
Palicyi. w czasie od 1 października do końcit gru
dnia 1918 po 5.000 K mi< sięcznie i wypłacił; tę 
kwotę zachockiio-gałicyjskłemu Tow. ochrony dzie 
ci i młodzieży w K miko wio.

(d) ZBIókKI ULICZNE 7, nadcumlzą -ą niedzielę 
odbędą się w dzielnicach i.— VI. i IX.—XII. im 
Przytulisko weteranów 1863 ro k i, a  wdzielnicaeb 
Y n. i VIII. pa herbaciarnie dla młodiieży zy- 
dowąjoej.

(,d) SPRZEDAZ GĘST. Zaiząd jatek i masami 
na miejskiej centralnej targowicy na byi(ł.». ul. 
Rzeźnicza 1. 82, sprzedaje od dzisiaj .? godimarb 
od 8-ej do 12-ej przed pohsdniem i *1 4-#j do 5*80 
po -południu żywe gęsi, cięższe po 2(3 koron, lżej
sze* po 22 koTonv za sztukę.

(d) CENY SPADAJĄ z dnia na dzioó Aż miło 
patrzeć na sbrani owe min v wisujrzy, nie mogą
cych, mimo całych wysiłków utrzymań ich ha 
wyśrobov>'snvm poziomie. Ostatnio u. p : iemmaki 
spadły na -10 koron za .100 kg., gd r hiedawno je
szcze 1 kg. kosztował 8 kor. na placu targowym. 
Z dnia o» dzień również spadają ceny -zboża i" in- 
n\cb artykułów niurwszQ*zciinci potizphy.

fd) POD ADRESEM MAGISTRATU. Mieszkańcy 
dzńdniey Ludwinów zapyt.nj.ą, dkiczecro nie otrzy
mali nafty miesiąc październik, gdy całe Pod
górze otrzymało swoią racyę?

(d) ARESZTOWANIA. Policya aresztozałn 7y- 
gratwita I iebormanr a z Piotrkowa, zawodowego 
kieszonKowo-a, za wrwóz kożuchów i zapałek na 
zacnoft Vinku4a Safira.

(d) DZIKA ZEMSTA. W dniu 27 b. m. we wsi 
Głęboka pod K rakowem , o godzinie 5 po ]K>bi- 
dniu, na goesodana J*na Kwaterę z Kocmyrzo
wa nopaćPi o]eiw i syn Wojciechowie Krzywdzia 
kowio. Syn dał do Kwatery kilka strzałów z re
wolweru, i  ojciec rannego dobił kłonicą. Jak się 
okazało, zbrodnie tę popełnili, nie mają*, nic prze
ciw Kwaterz<. Przyczyna t yła zaadrość, jaką ty 
wił młodszy Wojciech Krzywdziak do jakiegoś 
rywala z Kocmyrzowa,który go ubiegł u jego wy
branej. Za to przysiągł zemstę piorwsrewn spot
kanemu Focmyrzanowi i dopełnił jej na Kwate
rze. Zbrodniarzy aresztowano.

NOWE IMIĘ. Lwowska „Gazeta Wleczoraa** do
nosi, że pewien majster ciesielski we Lwowie swe
mu noworodkowi chciał koniecznie dać imię Wil
son. A gdy proboszcz żadną mi; są na • to  nie 
chciał się zgotreić, stanęło po długim targu na tern, 
że nowy obywatel będzie nosił ,'wa imiona: Józef 
WiLon.:.

(dl MANIFES^ACYA W SYNOW6DZKIL
W dniu 29 października b. r. odłrrł się w Syno- 
wódzkn Wyiuwm na 1 odkarpaeiu wiec obywa
teli, na ktÓY tu zclłani (dali —yraz radofci»z po
wodu zjfcdmrfwenia ziem polskich i niepodległej 
Rzeczypospolitej, ślubowali wo’nH Polsce wier
ność i żąchK uwolnienia brvg. JÓe^J. Pinuidskio- 
go. om,. ‘700 OWI robotników polikich, więzionych 
w Niemezech.

RABUNEK CAŁEGO. POCIĄGU- lj0‘
spieszny na linii rFiiimc napadła u>ne-
r ta j  w pobUżn stacyi K.rief.'ci bnJ)^a rabusiów, 
ktśory pod groną rewolwerów zmu'ili wszystkie li 
podróżnych do wydania im pieniędzy i roszlow- 
nobci. Na stacyi Lu go rabusie opuścili pociąg, za- 
liieraj.ic zc snlo ń tyn, - - n^pżerów.

PRZYSZŁOŚĆ URZĘDNIKÓW PAŃSTWO
WYCH. 7‘ { raen domSzV >e na ostał mein posic- 

idseniu tamtejszej rady mi fiskiej uchwalono wy- 
słanie do ninmiecko-auetryji I iei rady naroiJowęi 
podania, aby ze w '.gięciu na konieczność, julr r ai- 
dolej idącej os/czc dnof>cŁ przyjmowano wszelkich 
wyższych urzędników i dygnitarzy tylko o tyle} 
p  ile zachodzi tego niezbędna potrzeba, a dany

osobnik jest rzeczywiście siłą odpowiedzialną 1 
i pracow iią. / . i  względu na or/u-gra;:.-; wojnę., musi 
być ich perijca ograniczona do minim un 

‘ ,F r.) „ZŁiO*«‘E“ 3 ŁOWA WU.HELMA. We czwar
tek  na posiedzeniu „R eichstagu" uzasadnia! I *de- 
bour nieodzowna . konieczność zdetronizowania1 
Wilhelma, a  na poparcie tego żądania przytoczył 
cały  szereg wypuwiedzeń się cesarza, noszących 
piętno nieDawisói cło własnego narodu. I tak  z po
czątkiem sweg panowania w przemowie do rek ru 
tów  powiedział Wilhelm II.. że fcędr musieli u rzc - 
lać do swego cjca  i. m aiki, ieźoli ; //.clożony żal^o- 
it endenij-;. Do byłego cara Mikołaja tel-grafowu* 
Wilhelm: „A dm irał Oceunu Ariantyck-cgo nozdra- 
cna admirała Oceanu Spokojnego11. Było to  niar 
ty lko  w najwyższym topniu liieiaktowm i, lecz 
podżegaio również nienawiść Anglii ku Niemcom. 
W roku 1895 pisał Wilhelm do tego i car*: ,.Mój 
partam eui zdradza dyahlo kiepskie klerpwnlctw a 
i balansujiC u s tąw m aw  micclry so-yali.dam i, >- 
wodzonymi przez żydów, a ultramoritana-ui. ito- 
jem idan ien i nalcżab.by obydwie p an y e  pojuuyn-. 
czc powTwbsfzać11.

To są „zlote“ sło ra  ces* -za, któ.-y od cjjm  le i» -  
nego w łasnego narodu żądał, by „za cess.rza i oj 
czyznę11 oddawał swą krew i mUtnie.

Słowa te  powinni sobie uprzyK.mnić ci, k tó rzy  
chcą ocalić tron c.omiecki dis esini-py i jego ro- 
dzfaiyj

ODCZYT: N A B Y T K I GDAŃSKA1* wygłosi
ks. dr. T. K ruszyński fautor „Starngo <*di s t a 11); 
w  sali K opernika, uniw ersytet i ia 4 listopada,
0 godz. 6 wieczór. Bilctw po 2 1 K i 50 x
Dochód przeznaczony na ochronki .Koła Panien, 
opiekujących się zaniedbantimi dziećmi1*.

Z SALI KONCERTOW EJ. N iedzielny k o ,cert 
— mimo hajońskich cen r-sterm — ściągnął do 
sali „Sokola11 lic zn ą  publiczność, zuęcor,™ zoba- 
ezeniem koloraturow ego fenomtinu w osobie G idit 
Buccarini.

Bucearlnl jest niewątpliw ie artystką, m oże i aa.
te j miary, ru tynow ana śpiawac.zką, o pewnej (i<,- 
z5o techniki addSffeL pesiaoa skaię "-tosu bardz.s 
rozległą, k tó ry  brzm i jasno i „niesie", zwlanzezn, 

średriey  — lecz hi najmniej me ja ’dornś *ji, 
wiskicin fenomenalnym w zakresie k o io ra riry  
Przydałoby się jej wieeej blasku i siły, oraz. p 

stawowego j.ier w iastka koloratury  — techniki. 
Mimowoli n a s u w a  się tu  porównanie z Selmą K urz
1 Adą Sari. h u la s z c z a  to. «o siysz.chśmy u  A oy 
Sari. by ło  rzeczyw iście nadzwy cza jnem  t e ł  ■ pwdj 
względom  k o lo ra tu ry , jak  i dram at.ycznosei; ta  
o sta ln  a  p o zostaw ia  Łaż u Bu ■ca riui c e l e  do  ty- 
czem a, co m ożna b e lo  z a n c z a ^ e  w  odfr/i ew«- 
niu trzech  a re i z ..N aoatnc B n tte rily  łu c c  u iege , 
i „N o rm v “ B elliW ego. '

Akompaniował ku zupełnemu zadow d a tu  p. 
N euger, dyrygeut w iedeńskiej opery lu d o w o ^

IST N E  CACKO sceniczne, n iedoścign ione  za
rów no jy pom yśle  ja k  5 w y konan iu , za jm ująco  
Tiw.igę w idza od pocfcftjW do k o ń c a  i dpi-pee 
m u rów nocześnie szereg  n iezw ykle si-nych w r a 
żeń i p rzeżyć  duchow ych , n k aże  sio rttisf&J po 
raz  p ierw szy  n a  ek ran ie  k in o te a tru  ..S '/T U K A “ . 
Jest ufefn prześliczny d ra m a t psyt-hedogiczny 

P rom ioń  światła w d e m n o śc i11. D opełn ia  pr«x 
P~r*mn sroąrw M oła komedya „O n je s t  o jcem ?- .

Fyglena w Kin*
to dzisiaj rzecz witlkiej wagL 

Zrrząd „UCIECHY1* przejmować,i.;, eodzie»v 
rie gruntowne tiny warde podłogi i wezysthict 
objętości -ozczynem formaliny. To samo szcze
gółowe ziri^wa^ie i ł&iraane wiotrzanie odby
wa się w .^POAIIENTU- i „AACHi;CiE,‘.

Ze nikt się t : ó nie zarazi — rzecze pewna.

film spełocziiy sporządzony w warrzawskioj fa
bryce, ólfiksT wyświetla "„t/CIECHA-  od dz'J 
przez trzy dnś.

W rolach* głównych: Halina Brtrczówna, JA 
zef IVobrzyn i K. Junosza Stępt irsld.

W  fik n ie  w y s t r r e j e  ta k ż o

W m m  W m m
g ia i ,saR«A.'̂ 4 !» w |̂ uw ł J ^  " a a m a By

Sr. Tramiwar
lekarz w Tarnowie, ni. Goldliainarera (Zdroje* 

va) Nr. 3.
powrócił na. cUło i ord^wyi JjL .popraeania;
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telefon em  od kor. „Gońca Ktnknwskief/o”).
Wiedeń, 31 października. 

^.Wiener ADjf. Ztg.“ doocsi x Berlina: DźU

Ców obiegała pogłoska w kolach politycznych, 
miłowania mające na cela nakłonić cesarza

ilhelm ustąpi...
Wilhelma do ustąpienia, mają widoki powodze
nia. „Natioaalztg." donosi, łe  na podstawie ln- 
formaejd zagranicy berlińskie koła polityczne
spodziewają się nadejścia warunków zawiesze
nia broni już w najbliższych godzinach

ic demonstracje w tan in .
Agitacya za przyłączeniem się do Niemiec.

Vef«fcrnćm 63 kor. „Gońca KrakormfHeęo") 
W M oś, 81 października.

Ddsfi w tam jm r  pm w w B  w Wiednia pod
Znakiem demonstraeyt I najróżnorodniejszych 
pogłosek. Wczoraj odbyło się mianowicie pierw
sze merytoryczne posiedzenie niemiocko-an- 
Itryackiego zgromadzenia narodowego, na któ- 
tem nastąpiło ukonstytuowanie się nowego 
państwa. Tak ladykali niemieccy, jak i socya^ 
(iśca, rozwinęli ogromną agitacyę, która tym 
lazem dziwnym zbiegiem okoliczności idzie po 
wspólnej linii, bo takie radykaK niemieccy roz
goryczeni zawarciem sojuszu z Niemcami
AGITUJĄ ZA PRZYŁĄCZENIEM SIĘ DO NO
WEGO PAŃSTWA DO RZESZY NIEMIECKIEJ 
| za ogłoszeniem rzeczypoepoBtej. — Oba stron
nictwa nroobflizowały tłumy demonstrantów, a 
ponieważ K. un  UUu godzin na Herrengasse 
lod gmachem sejmowym rozległy się okrzyki:

NIECH ŻYJE REPUBLIKA NIEMIECKO- 
AUSTRYACKA!

(rlęe też szybko rozeszła się po całym mieńcie

Kuka, jakoby M  aostałs proklamowana 
pospolita. U sy w a a e  do tego ti»  przy 

kin, bo posiedzenie same wcale nie było kom
petentne do stanowienia o formie prawnomń-

Demonstracye rcepocręły Mę ju t przed po-
‘ndniem. Niemieccy studenci szkół wyższych 
dbyfl na uniwersytecie w obecności wielu pro- 
eorów i rektora zgromadzenie, a potem udali 
^ w zwartych szeregach przed parlament.
rzyłąezyło się do nich wiele publiczności, mię- 
y  innemi także oficerów, tak, że liczba demon- 
rantów przed parlamentem wynosiła przeszło 
00. Na rampie pailamentu przemawiali do 
monstrantów posłowie, wśród nich także 
ezydent izby Gross, wobec którego wyrażono 
ozenie, aby nakazał
WTNAĆ POWIEWAJĄCE PRZED PARLA
MENTEM SZTANDARY CZARNO-2ÓŁTE.
'yczenTu.temu dr. Gross natychmiast uczynił 
lość. Główna demonstracja odbyła się po 
udniu pzed gmachem .sejmowym. Radykali 
mieccy byB pierwsi Miejscu, już około 
liziny 2-ej ł zaczęli demonstrować, śpiewając 
aebt am Rheln** i

„DEUTSCHLAND UEBER ALLES". 
ędzy demonstrantami było wielu studentów 1 
ldeotck, jakoteż oflcetów, którzy w miejsce 
set na czapkach mlef/ kokardy czarno-czer- 
mo-zlote. Około w pół do 3 zaczęli nadciągać 
twtnlcy, a a nłml także sporo tntellgencyi z o- 
jzu socyalistycznego. SocyaHśd przybyli z 
arwomymi sztandarami. Na jednym z nich wi- 
iał napis: „Niech tyje Rzeczplta! Niech żyje 
yderyk Adler!" Tłum wzrastał w sposób za- 
.-aazający i grodły już nawet starcia między 
rodowymi Niemcami a socyalistami, bo na- 
dowcy protestowali żywo przeciw okrzykom 
jcyalistów na cześć międzynarodowej aocy- 
-tej demokracyi. Jednakże zgromadzeni uspo- 
lli się, kiedy z balkonu gmachu sejmowego 
caęll przemawiać posłowie. Pierwszym mówcą 
i  poseł Wolff, ostatnim podobno burmistrz 
feiakirehner. Najwięcej przemawiało posłów 

• oyaHstycznych, a te  prawie każdy z Dich 
ńczył mowę okrzykiem: „niech żyje Rzplta" 
to wśród demonstrantów wywoływało sza- 
Ty entuzyazm, więc w całem mieście opowia- 
no sobie, te z balkonu sejmowego ogłoszono 
ińnie Rzpltą austryacko-niemlecką. 
Demonstracye trwały mniej więcej do g. 5. 

■> gnborzeó nigdzie nie przyszło. Policya zjar

wiła się w bardzo znacznej liczbie, leoz ustąpiła 
miejsca straży obywatelskiej.

Wiedeń ma porozumieć się z rządem 
polskim w sprawie żywności.

W ltiłtń (B. K.). Na zgromadzeniu nanodo-
wem sprawozdawca Renner oświadczył, i*
SPRAWY DYNASTYI NIE PORUSZYŁ WY 

DZIAŁ WYKONAWCZY Z UMYSŁU. 
Wydział jest zdania, te  dynasty*, dwór i 
wszystko, co do tego pod względem prawno- 
państwowym przynależy, zał czają się do tych 
spraw, które wspólne są a innymi narodami. 
Rozstrzygnięcie o tych sprawach nie leży w 
ręku riemiecfeo-CTustryackiego narodu wyłącz
nie , łeoz w rękach wszystkich narodów.

Dyrektor żywnościowy Fiderech wskazał na 
zamknlęc'e dowozu a Czech, Galicyf i Węgier i 
oświadczył, te  cajwożnlejmsem zadaniem jest 
porozumieć się * radą anodow ą crewko-ełowa 
cką 1 rządem polskim, aby umożliwić dowoź 
środków żywności, zwłaszcza ziemniaków.

Pociąg! Berlin— Wiedeń kdrsn)ą.
Berlin (B. K.). Wolff pnzjezy wiadomości o 

wstrzymaniu ruchu pociągów miedzy Berlinem 
a Wiedniem.

Tusar posłem u rządu wiedeńskiego.
Praga, 31 października.

Ozesko-ełowackic Binro prasowe podaje wia
domości. że poseł Tusar zamianowany Łtwtał 
czesko-slowacklm posłem u rządu wiedeńskie
go. To samo biuro donosi: Prezydyum namie
stnictwa ogłosiło, że wiceprezydent namiestni
ctwa udał się do Narodnego Viboru i oświad
czył, że namiestnictwo odtąd stoi w slużb'e 
nowej formy państwowej. Ułożono sposób wy
konywania władzy w głównych z a r y s a c h ,  

zwłaszcza co do urzędników umówiono eię, te 
nie przejdzie do żadnych zasadniczych zmian, 
zwłaszcza pod względem narodowym. Narodu i 
Yybor przyjął do wiadomości, te dokonane bę
dą ewentualne zmiany, konieczne ze względu 
na zmieniona warunki, locz wyraźnie oświad
czono, że nie zażąda się od urzędników składa
nia przysięgi i że dalsze zarządzenia są na spo
kojniejsze czasy zastrzeżone.

Dalmac-a, Chorwacva i Sławonia 
pod władzą rządu narodowego.
Zagrzeb (B. K.). Na wozorajsfzem posiedzeniu 

soboru po przyjęciu znanego wniosku Pribi- 
vica przyjęto wniosek Pavelisa, według które
go władza wykonawcza w Dalmacyi, Chorwa- 
cyi I Sławonii oddaną zostaje radzie narodowej. 
Ban Michałovic oświadczył imieniem rządu k ra
jowego chorwackego, ie  - akceptuje w pełni oba 
wnioski i oddaje radnie narodowej całą egze
kutywę kraju. Deputacya pań i panien złożyła 
w Izbie na stole precyoza, poozem posiedzenie 
przerwano dla odbycia uroczystego nabożeń
stwa. Po nabożeństwie podjęto posiedzenie ł 
uchwalono wstrzymać wywóz środków żyw
ności.

Dziesięcioro przykazań czeskich.
Wiedeń, 31 października.

Z Pragi donoszą: We wszystkich urzędach 
pocztowych wprowadzono już urzędowy język 
czeski. Na dworcach kolejowych w Pradze 
wsrzymuje się wszelkie wysyłki węglowe. Wczo

raj odbyła się na uniwersytecie 
mocya pod auspicyaml rady narodowej. Zaj
mujące jest przekazanie 6, które opiewa: Nie 
uważaj się za pana nad drugim szczepem kraju! 
Niemcy będą naszymi równouprawnionymi 
współobywatelami! Wszelki* obraoa Barodowv- 
śd  1 wszelkie upokorzenie, byłoby grmthuaa 
przeciw sprawiedliwemu pokojowi Wilsona!

Włosi o wydarzeniach na froncie.
Wiedeń (B. K.). Komunikat wkw u : roeprsy- 

jadeł zaatakowany zont&i przez wojsko 10-ta) 
I 12-tej armii i  wielką energią I wobec Jeb«3ł« 
płecoeństwo, grożącego m  uf atoayttet, am* 
sM  porzuć ć awe stanowiska na irn ,ln aU l ad 
lewym brzegu Pławy. Ścigano go cnerglcsbfa. 
Cofał się, próbując tu I ówdrie opora.

Dawniej a dziś!
Kraków, 81 października.

(U) Dawniej, Medy lw y d ^k ie  wojska nfemlo. 
ckie szły naprzód, jak huragan, niosąc pożogą 
i spustoszenie, dumny cesarz niemiecki pisał w 
rozkazach: An rudne Truppon!— oatr a oi awy- 
dęsklego mfecid podpbaę pokój! a kanclerz mó
wił: „Fuer Kaiser nnd Vaterland!“ a dzfś? dziś 
dumny cesarz, krwawy cesarz (Wilhelm der 
Blutige) milczy, a kanclerz jego mówi: Naród 
niemiecki (Jakże to dziwnie musi brzmieć to 
niemiłe dla junkierskich asm slow: naród?) aie 
ugnie się przed pokojem przemocy — rząd, 
któryby tego w duszy narodu nie wyczerpał, 
nie wyczuł, zasłużyłby as wzgardę walczącego 
f pracującego Indu! Naród niemiecki tde może 
być ślepo na pasku prowadzony do stołu obrad 
pokojowych! fCzemuż dał się wieść ślepo na par
sku do wojny? czemu po wybuchu wejny ^e* 
slow* protestu złożył aa reoe cesarza uroczyste 
Rabowanie?)

Tak mówi dzff kanclerz! A co mówią Jtm- 
krzy? Cl są konsekwetnll — przyznać hn to 
trzeba— be przez usta Wsetarpa powiadają: 
Propozyeya pokojowa ais była konecana! Mu
simy twardo stać przy żądaniu nienaruszalności 
naszego państwa także 1 na wschodzie I dlatego 
musimy z całą stanowczością odeprzeć niesły
chane żądania Polaków. Nasze wojsko mas! 
przez doprowadzenie moralnych 1 małeryalnych 
sil być wzmocnione i w tym celu! (co za na 
iwność!) należy podwyższyć pobory żołnierzy 
I oficerów! (Szkoda, łe  każde mądre słowo nie 
może zamienić się w tank!)

Obłakanu morderca
Lwów, 30 października.

W domu pr/.y ulicy Jułińskiego we Lwov> 
mieszkali w małym pokoiku o oknach do ulicy, 
Filip Buc, stary ju t człowiek, dawniej płatni 
czy, z synem swoim Józefem, przeszło 30 lat 
liczącym. Obaj żyli w nędzy, ustawicznie sn- 
kłócili, a nawet były częste bójki między nimi 
Józef Buc uważany był przez sąsiadów za czło
wieka nie zupełnie zdrowego na umyśle. Ubie
głej nocy dzorca domu rozdając kartki chle
bowe, zapukał do drzwi mieszkania Buców, lecz 
nikt eię nie odzywał. Gdy w niedzielę po th> 
drugi dobijał się do ich mieszkania ł ez skutku 
otwarto drzwi przemocą. Oczom obecnych przeó 
stawił się straszny widok, a woń cuchnąca * 
izbie, zapierała oddech. Na podłodze leża! trur 
starego Buca, istny szkielet, prawie nagi. Odzieł 
na nim poszarpana, twarz przedstawiała okm 
pny widok; zakrzepła na niej masa krwi zupeł
nie zniekształciła rysy, na kolanie duża ran* 
prawdopodobnie rozpięta nożem. Zwłoki był." 
już w rozkładzie. Na łóżku, obok trupa leżał 
zupełnie spokojnie, okryty kołdrą syn Buca 
Izba była zanieczyszczona kalem.

Józef Buc, który zamordował ojca. nie wy
chodził od kilku dni z mieszkania. Nie chciał 
łóżka opuszczać. Musiano go ściągnąć, ubrać * 
odziol i buty. Był tak osłabiony, że słaniał się 
niezawodnie od kilku dni nie jadł- Na zapyta
nie komisarza, co się stało, odpowiedział, 
ojciec powrócił przpl kilku dniami dn mieszk-1 
nia, dostał wymiotów i umarł. Innych infor®' 
eyi nie dał. ” Wszystkie jednak okoliczno* 
wskazują, że on zamordował ojca.
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Ankieta o miłości.
L ondyński ..Strand M;igazine“ otworzył na 

swych szpaltach ankieto na, tem at miłości zapy- 
*aŁJami: Czyje uczucie jest głębsze i silniejsze 

mężczyzny czy kobiety? Czy kobiecie wolno 
okazać nniość mężczyźnie? Czy można kochać 
Ba raz więcej, jak jedna istotę? Czy możliwą jest 
ftcnosc ud pierwszego wejrzenia? Czy malżeń- 
stun. z miłości są najszczęśliwsze? Czy brzydka 
kobieta może być równio gorąco koehamą, jak 
l^ękną? Czy miłość trwać może cale tycie?

^ilo jest w piekielnej zawierusze dni dzisiej- 
M.vch, wśród grzmotu wystrzałów, trzasku lec^- 
cych w otchłań tronów, wspaniałych haseł de
mokratyzującej się Europy i ogłuszającej sara- 
handy dogasającej nareszcie wojny wyłowić z 
chwali obecnej jakieś echo dawnych przedwo
jennych czasów, uśmiech przesłany przez nu>- 
rze płomieni, pełen wdzięku gest nie mający 
mc wspólnego z zabijaniem, albo melodyą da
leką od bojowej Marsylia tiki, czy „T,ipperary“.

Takim uśmiechem przypominającym tonące- 
we krwi światu, że oprócz bojowych fron- 
tanków, ruin i cmentarzysk istnieje ogrom 

n7 świat uczuć, świat stary jak człowiek, a 
law*ie posiadający olbrzymie znaczenie dla 

mas — jest ankieta londyńskiego „Strand Ma- 
Ba7.ine-‘, poświęcona - -  miłości.

»Strand Magazine'1 zuTÓcił się do oajpopu- 
^Biejszych i najbardziej ulubionych romanso-

pisarzy z zapytaniami w tej zawsze interesują
cej kwestyi.

I tak — Harry de Vere Stae-Pooke twier
dzi, że uczucie namiętności silniejsze jest u 
mężczyzny niż u kobiety.

Zaś Austin Philips mniema, żc jest przeciwnie 
— że miłość kobiety ma więcej głębi, gdyż po
chodzi z uczucia, a nie jak u mężczyzny — z 
rozumu. May Edington wątpi w to. uważając, że 
kobiety naogól są tak skandalicznie prakty
czne, że wiele z nich wogóio nie jest w sianie od 
dać 6ię uczuciu miłości.

Na szczególnie w społeczeństwie angielskiem 
ważne pytanie, esy wolno jest kobiecie okazy
wać mężczyźnie swe uczucie, „Strand Magazi- 
no“ otrzymuje odpowiedzi przeważnie bardzo 
ostrożne. Jest to pytanie bardzo diazliwe ze 
względu na purytanizm angielski. E. Teinplo 
Thurston uważa, że ponieważ miłość jest celem 
życia kobiety (nie mdlejcie z oburzenia sufra- 
żystki angielskie!!!), kobieta powinna ją oka
zywać, ale — w granicach dobrego tonu. Pro
testuje przeciw temu zapalczywy William le 
Qucux, twierdząc, że kobieta nigdy nie powk.- 
na zdradzić swych uczuć o ile nie jest pewna 
wzajemności mężczyzny.

Baronowa Orczy — protestuje. Kobieta, któ
ra kocha głęboko, nie może grać. komedyi obo
jętności, zdradza ją samo uczucie.

Horace Amsley Yachell pisze, że gdyby ko
bietom wolno było ujawniać ich miłość dla męż
czyzny, nie byłoby wśród kobiet kasty wydzie
dziczonych — starych panien zgorzkniałych w

świadomości, że w jakimś m om encie swojejj 
kwitnącej młodości ukryły swe uczucia wobcej 
mężczyzn których kochały i dlatego poszlyj 

samotnie w swe szare życie, w swą beznadzieją 
ną egzystencyę istot pokrzywdzonych i odar-( 
tych z najwyższego życiowego piękna — raW 
łości.

Na trzecie pytanie, czy można kochać jo) 
dnocześnie więcej niż jedną istotę, nadeszły 
odpowiedzi potwierdzające. Tylko H. dc Yerej 
Stacpoole odpowiada kategorycznie, że miłośd 
taka jest niemożliwością. ..Mówię o miłości, nie) 
o namiętności, która przypomina straszliwego! 
węża boa constrictor" — zaznacza razem z pal 
roma innymi autorami Stacpoole. i

Poglądy na kwestyę miłości od pierwszegf 
wejrzenia są wielorakie Le Queux uważa, ia  
w atmosferze balowych sal i wytwornych miejsc 
kąpielowych unosi się baceyllus miłości, powoJ 
dując piorunujące działanie miłości zrodzonej 
z pierwszego spojrzenia. Msr. Belloe Lowndea 
uważa za najszczęśliwszych tych ludzi, którym 
do wybuchu namiętnych uczuć trzeba tak mało* 
przeciągle spojrzenie z pod długich rzęs I wf 
wzburzonem sercu tkwi już złocisty g>ot z kaĘ 
ezanu amora...

(Dok. iiaet) Janusz Wroński,

Czas odnowić 
prenumeratę I
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Wyisza szkoła krojn i szycia
JÓZEFY ZAMKLSKBU, mL tm. Krzyża L  7.
•*»4srm obji <-f«. Batipiśi 4k pa* 1 panlaoak wyć
®miłj*cyeh 1-adaaięczny kun najłatwiejszego kraju, dl* 
•wnuaieja: ych tak mji, fc-miatięezny kur* kroju i szecia. 
~P ~eoia ! wpisy eodziannie od aads. J-ie, rano do 
11 I ad S-u, j .  południa d» At 4  942

Polskie 
ozdoby na drzewko

MW a ra ta ty  Krakowskie14
Ozdoby to przewyższają ową wartością 
Wszystkie zagraniczna banalno śwtoddet- 
ka. Karton zawiarający wssysilda wzory, 
wyrabiane przez „Warstaty krakwwskie" 
koattuje łącznia z portaaa Koron 30'—.
88S Wysyłają Zjadn. firmy

D ro b  n e r - K r a k ó w .

Nowo założony ZAKŁAD KRAWIECKI
STANISŁAW A M U<A en

PRZY UL. ZWIERZYNIECKIEJ L. 25.
Wykonuje wszelkie roboty i przeróbki w zakres 
krawiectwa cywilnego i wojskowego wchodzące. 
Dokładna znaiomość zawodowa i praktyka po 
pierwszorzędnych firmach w kraju i zagranica 
dają zupełną gwarancyę że zdołam zadowolnić 
P. T, Klienteli gusta n a j w y b r e d n i e j s z e

Niniejszym zawiadamiam Szanowną 
P. T. Publiczność, że dnia 29-go 
października 1918 otwieram 930

sklep z mięsem
pierwszej jakości przy ul. Rajskiej 8.

R . R e d lk R .

: ! O B U W I E ! j
‘ { D zik  t a k  d ro g ie  k o n s e r w u je  r
■ użyaająs najlepszej

■ P A S T Y  :
■ do bucików, a nie bezwartościowych ■ 
2  przetworów, niszcząc skórę. — 1 Joik m
■ najlepszej pasty 3 Kor. — Dla kupców, *j 
a  konsumów opust. 719 a

■ F R .  l e n e r t  «
■  K ra k ó w , u f. S la w k o w s k e  L. B. ■
■  ■  
■ H B i B i a a a t i n  ■ ■ ■ « £ ■ ■ ■ ■ »

L Ostaszewski & L Mayer
RnUw, Rguek Ł *“

POLECAJĄ towary dro- 

biazgowc, nowości dla Pan.

5;*
8 DOSTAWCA C. L KLINIK

1
I SZPITAU

S T A N I S Ł A W  B A R A N
> Kraków, Rynek gŁ 7—8 (w podwórcu) 
 ̂ polać*: 893

 ̂ NARZĘDZIA CHIRURGICZNE I*a jakoścL
s Umywalnia, stoły operacyjne, szaiłd

w iaatramcata, IflJCROSKOPY, 
aparaty alaktro-madyczae, BAK 13, 
TERMOMETRY aU. — — —

GENY DNIARKOWŻNKI OfeSŁOGA PACHOWA!
i«aM»

S p i r a l o w e  S t a lo w e

b . N d ^ . , 0 ^  ochraniacze 

ochraniacze acJeszew P°desz«w!

Beikonhruncyl!

Niedcścigniooe!!

B KKSPORT

najleasie i bardze tanie ERYK GROEHN
akaełe sadewew BoHio - GrwMaraid

N ow o l a ł c ł o a y  MC

W ie d e ń s k i s k ta d  fu te r
TerwaieraęUaa wiodą Art a pranowrua katnicraka,
n®ja wazaikl* irscaraeya w zakras ten wwbodząca P 
“ i i r  i i ugpnyeb eanartu Paot H il* ira , Krakś* 
Broddu d l  w aaUwaraa. w domu pAri* kawlorats .KN»śN

S I G O R I N
846wytąpia zdmaiswtjąeo szybka

R B T  PLUSKWY - «
Flaszka na próbą l  6 —, wtalka flaszka K 18-—, 
wstrzykawka do tego I  4-—. Wszędzie da nabyoia.

Główna raiejaee wyaylki:
Aasthak* tar „KOFFNIMet" »# P*» H'- **• (&■!»■)• (
D» oddania wystarczy aprzadzl dla poarezególnrah 
miast. — (y,swna spnadal w Krakowie: Reim 
> spółka Rynek cl. SA ant. F. Gralewakj, Jan Link 
SławkoTika 1. Drof Ar~»M Grodzka
Apt Ludwik Rosanbory Krakowska 89. Sporn i sp

i . RmtW DrohnWf

I W b s m h i h



^tr. 8, „GONIEC KRAKOWSKI" Nr. 122.

K a m  z e a z e z y t
zawiadomić, i i  objąłem handel de
likatesów, towarów kolonialnych 
i restaoracye w Rynku głównym

pod firmą 100S

Ludwik 1EWI0KI
Staraniem mojcm będzie uczynić zadość wszelkim yym agaaiom  tuk 
co do jakości podawanych napoi i potraw, jak  i starannej obsługi 
P. T Gości — BUFET zaopatrzony w ciepłe i zimne przekąski 
doborowej jakości, P I ^ O  pilznrń alcie. KONIAK francu .ki i t. d.

Z powiźtmen>: 
Franciszek MAJOR
były (jhWetnj współpracownik

firmy A . H a w a łk a ę

;iA j\V ;Ę K S Z Y  skJ.ad a p a r a tó w  i p rz y b o ró w  k o ś d e l n ^ c l

I t i s f s i f f  W H k m k l Ksrdas
K ra k ó w , u L  W iś ln a  6 , (o b o k  R y n k u ) .

[ p s ie o a  po ff.r.^ofc n w ^ iw ie  n a jn iż sz y c h  i w  w ielk im  w y h o rz e :
SrKMt w seaKa

Ornaty, kapy, dalmatyki, stuły, sukienki, c h o r ą g w i e ,  

sztandary, baldachiny, kielichy, puszki, monstrancje, 
adamaszki, aksamity, galony, frendzle etc. 603

Koronki do bielizny kościelnej w największym wyborze.

1*5

m o w
& f  zbór, L w ow ska 1 0 .

Pierwaoy przez c. k. N am iestnictwo koac. 
DOM HANDLOWO TOZEMYSŁOWY 
— izr-js  i BIURO TTOMISOWF - » L j

A. M A R C Z E W S K I E G O

K upca, sprzedaż, dzierżawa i zam iana wszelkich majątków, 
dóbr, fabryk, urządzeń, maazyn inwentarzy i L d. 

P oszu m i/on i Z A S łljrC Y  i  AGEHCI we wszystkich miestod1 
i wsieed Galicyi, ŚL*>ks i Królestwa Polskiego-

iilam zaszczyt doniećS Sł  P. T. Gościom 
re istniejącą od lat kiikunasiu Kawiarnię 
w Rynka głównym L. 19. (dom W-nego 
Wenzla)

ped f ir ^ ; :

K. WOLSK
z dniem 15. b. n .  objąłem i prowadzę we własnym ' z a rz ą d z ie *

StasMi-luu n/oim jędz io  uzczynać zadość w szelkim  wym aganiom , cak ca 
do jakości podaw anych s ą s i ,  ja k  i s ta rn -n e j o L d u ji Szan. Gości — U«*M 
r .  łaskaw e poparcie Sza o. P . T. Publiczności kreśU się z poważaniem
919 S  t u r n i  s ł a w

Z t m l . n i
gramofon 24 płyt, biurko, 3 fotele, 
pn za prowianty ewent, sprzedam. 
Karmolieka l i .

stó1 * 30 cetr. wę- 
M. Nurek, Krakór/, 

797

K rsjrw Y  Z w ią a o k  k eorylrfltrzy  703
Kraków— Zwierzyniec, u!. Księcia Józefa l. 24. (dawne 
koszary wo:.,kopci prryjinnie od 15. października zdol
nych instruktorów i robotników. Łossyl-Srzy i in*b!arzv 
do roboty oraz chłopców i dziewczęta ponad lat 14 do 
nauki. Zgłoszenia w Dyrekcyi: Rynek pł. L. 19, II p.

i D o  s p r z o d a it ła
nmydsenic sypialni, jadalni, również fortepian (krótki), 
maszyna (p:erście;iiowa do szycia), firanki, dywany, 
portiery. l.Viadomosć: Topolowa 21, I p., od dnia 4/Xl 
w godzinach od 12— 4 popołudniu. 920

P o J u t z k ) .  k r ld e j f ,  
przaśeieratlkt, kocyki, duża poszwa do sprzedania. Kro- 
«r>h raka M , parter oficyna. od 2 —4. 794

P o s z u k u i t  p a iy c z k i  
6000 I na p;envszą h ip o te k ę  k a m ie n ie -  w Myślenicach 
tu  mierny pro-cat. Zgłoszenia: R. fis00. Kraków 5 — 
pasto r U  T Ł  796

l a y s i y n U r i i ą
* dobrym i św iidaelw srui przyjm ie z rraz  L iga F .unrcy  
cm em ydow ej do Seroinarj urn Prioinyzlowagu w K n k o -  
Yrio, w Grodzka 13. 1010

? « - ! » *
K t o s z k a n ie  

d w a  ra rsz . A d iw : Szczepańska 7, L pięli o.

P r z y ) » *  e> ła p a *
i i  ptak-łki z sk-A ck-us 4-to kbu.ą indowa. P m  wszr.ń- 
l * o  a s j ą  im  jjSKO-ri i t i .  M m  fo t  praktykę zaczęj. 
Piekarnia fÓBamdisdó. t o ałosaskiego, Kraków, 8toh<r 
«ka 4. 791

H a n d lo w ia o  m ło d y
lat 19, z działu m ian tery jno-bławitcegri, który praco
wał w  większych firma: h v3azar krajowy, tefan Po
rębski) obecnie na pogasną rządowej (c. k. Starostwo) 
poszukuje posady >v Nurze, w ptiSdsięMor.stWie lub 
w jaki*i instylut/vi handlowej od 1 październik* Ła.-ka- 
we zgłoszenia pod .Juliusz 21* do adm. .Gońca kra
to  w;,kiego. 776

N o ta r y u a a  w  Q . ! i r a .n l l n
poszukuje rutynowanego solicytatora, obeznanego w spra
wach nattowych, 940

b u iy  d L ig io
kaw. ross. nu to  używane 6M0 K, palto m le j.iie  400 K,
kudka studencka 250 K, w zy stk o  w dobrym stanie do 
rprzodflnia. Oglądać od 1 2 -  3 ńl. Kremerowska L. 14. 
Z. Henisz. 7bl

Da s p r s e d a n ln
eiększa ik ść  jabłek zimowych i kapusty świeżej, 
kiewicz, Czystą |  I p.

Rud
798

□ zlaw czyn  i zdrowa,
uczciwa, potrzebna do dziecka. Musi umieć prasować 
i spr. nt r w pokojach. Zgłcszetiia między 10 a 12 ul. 
Łob/.owska 1. 47, U l p. na prawo, front. 734

Heti.dk I u ś to L
i pokoje o'a śniadań z „az  do sprzedania. — Zgłoszeni: 
pod .Handel* do Admin. Gońca Krak 785

Efcsp-idyontfcl uzdolniono;
do handlu zabawkowego oraz uczennicy — poszukuj 
FUous, uL I loryi *■'»* .

uje.
7*7

D am  zbozę
za firanki kilimowe (wzór perski) - (bo perski dyws" 
.lub 4an>*.r'i futro. Zgłoszenia z podaniem aazM- pod 
znak .W. rł* do Admm Gońca krak. 947

Ps m s  z ład pana pUaiam
potrzebna. W iad .; Jagiallońaka 6. biuro. 941

Emerytowany u n ęd n ia
pocztowy, przyjmie posadę w instytucyi bankowsj, bao> 
dlcwej, gospodarczej, przen ysiowef, leśnąj.
restante Chabówka.

1,Nowo dnmabln buciki
Nr. 95—37—38 tanio do sprzedanta ulica Batorego . 
lewe oficyny I p. '

Do oprzodanla
kapelusz biały zimowy kurtka podszyta fnlrem i 
w dobrym gatnnku. W iadomość: Olica Lubomirskich ^  
parter na prawo.

kilku uczni 
w Trzebini.

P otr iob a
dc stolarki maszynowej Jan. Z ie i-A -^

» rotor otoehanih
z długoletnią pc.ktyką ze świadectwami z Krćlea’^  1
szukuje zajęcia. Wiadomość pod .Rom an*  
.Gońca krak."

a d m iflh j

Zokład browtoekl .
Alfreda Kaiężuego, Kraków, Garbarska róg Karmelic^J 
przyjmie natychmiast czeladzi na męską robotę. 95

Chłopak do pootwg
magazynowych potrzebny firma Loon Holowass, Krakó*' 
Krupnicza 7. **

M lsjs tl Toolr Pow azochny
poszukuje krawców. Zgiomaoia przyj m aj. J ę  w 
taryi od godz. t —8 wieczorom.

nUndos wood** V.
ulepszony, mało uzywsay do (^izedania. 
Krsków, uL Topolowa 15

H. Laasn^ ojB

0 v i a s a

P  "i. Kgtcy, SM a-  

tfnjbe K6łsk Rsl-
ijĘzyclif Knocium^:

»
Tylko firma

L»?n HOł DWf.CZ
Lxaków, -rapEictf fL  

if ru ó a jd  760

100 sitek Palatyn 
Kor. 33 —  

i tin. Pasły czarn&j 
Uf.il. pazej K 20 — , 

I tuzin azm tsk  ry
żowych Kur. 38 ‘— .

Prosię ź $ d a d  nalfto- 
wszydi ceni fów 

X p a ź d z i e r n i k a  k. r.

FOTOGRAFIE
fdękns i artystycsi.s

dla PA!fc łT
kkśra sto m  ją  toozrśoła

Ab  Jo im j fatogndi oraz por 
trety tostem i kolorami. ,vj- 
kormie istniejący od lat kilku 
i z n e ry  ze swi e*> pr»e Za
kład 1 to c ra trz n y  „ 3 se r  |S‘‘ 
Kraków. uL KarmelTka 10.

POWIEŚCI MNTS7K ó  WNEJ
TRĄDOWAT&

9 t, K 14. Ord/ns* K l5. 
Gehenna 9 L K 2* ooleca 
hiręgarota Polski, Kra ;ó * 
i3nw1-iar«kŁ 3. 1004

X 70 .000  K3H.000 
K 1 0 0 0 0

l wygrane po Kor. 8000, 
2000,1900, wygrać motecie 
przez ziknuno losu XL C. I Ł 
•■tir. mtaryi nasawe). —
CiągniMki* od 11 i 12 gra dni* 1913. 0*n* ł/4 łonu K 40, */, lora 20, 
•fę lora R 10. — Każdy dra î \om 

V rsirmm um odnić 
Iwtą knrwipoofiency  ̂ pooram •* 
derfdrny lo» m ygt—lay. —
Oerckaflsielte 4cr k. k. Kla- 

««*BWtlto 9’5
M. Kne!I&r, Wiedeń, 
V, Zinflilofenpasic Z~

K r a * j » a
m lr c z n a  d o  s p r z e d a n i a .

W iadom ość: lasifskn, 
Zakrzówek, Twardow- j 
skietyo 41. 790:

i . a * i 9 r a m - :' g
małtc^słwi '
rorwoJ*̂  f  ełwoęthł i V* - 
IłrcŁ to* Wł̂ TTftCh

Urrl+yoTTiy p<>dr<̂m'U ! 
-W )ęt«hl rkajn. —!.':J n*hvtH« t»lko T.V pC“
przodniau n*dłtwj a ni <*m 

| kwesty inokci (3; Kon
w A*W.3nr«ftrłiov!

r haitcl»łt-8ibllolhek j
Bod jwęKrstL, VQi5,

I Stłid futer ]
I DtPCfiwjiłn J

S S  HALPERR
KRAKÓW 808 

iii Grodtkt L . 2 1  (|,
róp pl W. Mę Świętych

PRZtMBtA 
G iisT nw M ię: i r w i e

OBU."IŁ 
dnm skln, A m alio , ab lo -  
plęoo I datlnolnnn sto
rupie boksowe Tewro i żół
te różnąj wielkości .sprze
daje po niskien cenach: 
Agencja Handlowa I m ,  
Kralów, nl. Karmelicka 11, 

I piętro, 819

Z a  s f t a r e  p l y f y
lnb połamane w różnych 
y>rcłtk«ri fdacę K 6 za 1 kg 
luh K 1’50—2-— z» sztukę. 
LeOpoid Hutttasr, Krakós 
ul. Grodzka 43. 918

Ksrtków v n o  w cli
50 eetr.aiów metr. oi nz 5 
cetn. cebuli do sprzedania. 
0-bu lę można kupować w 
ilościach od 10 kg. r,zy*ta 
18 I p„ na I wo od 2—3.

944

eO SltU K ilJE r lę  knb lrl 
do roznsszonla g a n i  
H ls śa m s ść  w Aamta. 
O s A e s  • ■ e W ł i  't ę s

1006

r ekord ał (S.

V Y IV .V ;.\A :

B e d n a n a
do robienia beczułek p o s z u k u j ą  a l ę .  

Zgłoszenia:
[Bracia Rolniccj-, Kraków,

MA8AZYH KAPELUSZY DAMSKICH
K D O t r  O t L B ,pod

poleca kapelusze aksam itne, w elaurowe, czapki ftztrtnfl** 
oraz re ie ry  i inna przybory. — W  oliStym w yb® " 
m ateryały jedwabne i ikm dty pe przystępnych

K R E M
boro-glyceZyBOwy-tonolinowy jedynie skuteczny śro
dek recyobatodj płelęgnaryi tworzył i rąk poleoonf
i używany przez Św. Tow. lekarskie w Krakowie
Kanscłkl z el«lkleto rycynowym, 
•ki. — Weila itotońska eryploalna

D o  a to b y c ia :

Wódka fra n O f 
Wina leoz■,oI,•

925

! w Aptece pod „fttótem" KraMw, Unia R-B. j
I  _________  _ ^ - s ł ^o ■»— wm*Mm**ęii— »ra ston iras ■•*« twe*—̂  —

i r m

W ięk si*  ilożć  
ukwalifikowanych e* o b o* 
t n i k ó w  jafaofeż i 8#m®‘ 
dzielnych k i e r o w n i k ó w  
p o s z u k i w a n ą  je s t  do
W a r s t a f f i i o  k r a a r t e *  

cklch l szewsfelcb-
Zgłoszenia przyjmuje E k s p o z y tu r a  Kra
jowego Patronatu dla rękodzieł i dro
bnego przemysłu w Krakowie. — ulica

Smoleńsk 12/U p- 949

r .i- sT O P  sp ^ r:< !
DRKEaKMłA i SIERLOTYPIA EUGENIUSZA

ul. ś w .  Jana 3.
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